« a 
twój, OCENIAJĄC WYNIKI WYBO. 
RÓW sejmowych zwraca się prze- 
wy dewszystkiem uwagę na to, kto w 
Sejmie się znajdzie. Tymczasem rze- 
= czą niemal równie ważną jest zda- 


nie sobie sprawy z tego, kogo w nim |. 


ynie będzie. 


í | Otóż, na oko rzecz biorąc, wydaje 
y R że przyszły Sejm będzie dzia- 


bez opozycji, 
bez myśli niezależnej. 
e) bez przemysłu, 
i bez fachowców, 
bez kobiet. 
| Oczywiście, oceny te nie są zupeł- 
|nie ścisłe. Tak np. człowiekiem o 
| myśli napewno niezależnej jest gen. 
| Żeligowski; przemysłowcem, znanym 
U 


| wiński; specjalistą w ważnej dzie- 


Kudelska, 


| wymienić. Jednak nawet kilka ja- 
skółeck nie czyni lata. Dosyć zimowo 
przedstawia się perspektywa przy- 
szłego Sejmu. Mimo dużej ilości 0- 
zonu i sporej reprezentacji narodo- 
wych mni jeokcł. 

Te perspektywy przemawiają do- 
datkowo za szybką zmianą ordyna- 
cji wyborczej. Nie stać nas bowiem 
| na czekanie, aby, wzorem poprzed- 
| niego Sejmu, i ten nabierał indywi- 
tłualności, polityczności, fachowości, 
| słowem — wszystkiego, oprócz ko- 
biecości, gdzie klamka już ostatecz- 
| nie zapadła. 

Na najbliższą zaś przyszłość bra- 
w strukturze Sejmu wołają wiel- 
głosem o częściowe chociaż ich 
kniwełowanie w trybie wyborów. i 
Rominacyj senackich. (k) 


J FRANCJA MA 110 MILJONÓW 
|| MIESZKAŃCÓW! — cała prasa 


~ H 
| 
| 

shy 


{ 


M (raneuska pobudza dzìsiaj opinję 
Je: publiczną we Francji tem hasłem. 
ofW Te 110 miljonów mieszkańców to 
|oczywiście Francja i jej posiadłości 
zamorskie, jej olbrzymie, wspaniałe 
imperjum kołonjalne. Francja prze- 
żywa dzisiaj okres wyraźnego rene- 
šansu francuskiej myśli inperjalnej, 
| Zgodnie ze wskazaniami, rzuconemi 
ode premjera Daladier podczas 

ongresu marsylskiego, zwracając 
| się zdecydowanie „Frontem ku im- 
perjum!*, 


T Nie jest też oczywiście rzeczą 
| przypadku, iż właśnie w okresie te- 
go renesansu zorganizowano we 
Francji- specjalnie uroczyste obcho- 
bl. na cześć specjalnie zasłużonych 
"pionierów imperjalizmu kolonjalne- 
go Francji. Casablanca mianowi- 
SJ cie odsłonięty został ik mar- 
=a Falka Lyauteya, w Longpont odby 
sły się w niedzielę uroczystości dla 
/ lczczenia pamięci gen. Vóllenhevo- 
/A na, który w afrykańskich posiadło- 
"m Scłach francuskich rozwinął również 

© ożywioną i po działałność.. 


zale 
i iż nie 


Ę 
/| 5 


Oparcie się o olbrzymie, świetnie 
organizowane i znakomicie admini- 
strowane imperjum kolonjalne dać 
może Franc, potrzebne jej dzi- 

j wzmożone poczucie własnej mo- 


4 potegi | znakomicie 


ń wypad 
ami zaciążyła nad Francją. Istotnie 
— 110 miljonów mieszkańców, to 
toć w każ razie znaczy, nawet 


| Wobec 100 miłjonów Niemców. 
|= 
| WYNIK WYBORÓW 


—, manifestacją świadomości 
3-3 obywatelskiej 
(Patrz. art. wstępny na str, 3-ei), 


n. 


fz poprzedniego Sejmu — poseł So-| 


|dzinie prawa konstytucyjnego — | 
| dg Starzewski; kobietą — posłan- | 


Możnaby jeszcze parę nazwisk: 


Życie polityczne posiada swoje 
wielkie i małe dni. Zupełnie tak, 
jak życie każdego z nas. Wiełu o 
bywateli w kraju zadaje sobie 
dziś pytanie, czy ubiegła nie- 
l dziċla, nosząca datę 6 listopada, 
[była wielkim dniem i czy pod 
tą nazwą przejdzie ona do na- 
,szych dziejów wewnętrznych. 

X 

Jaki Sejm dały niedzielne wy- 
bory, jacy posłowie zasiądą w sa- 
że 
nowy Sejm jest Sejmem z „pięcio- 
ma bez”. Już samo stwierdzenie 
i wyliczenie braków nowej Izby 
poselskiej musi dać do myślenia 
wszystkim interesującym się spra 
wami publicznemi. 


|li sejmowej? Piszemy obok, 


| 


PETE) 
— zada 


Radomsk 


o środa 9 listopada 1938 


damy 


Nie jest też zbytnio zachęcają- 
cy i budzący wiarę i ufność obraz 
pozytywny, jaki nowy Sejm przed 
stawia. Na ogólną ilość 208 po- 
słów, aż 161, czy też 164 należy , 


IRZTZETTTOTTCW SCT TWE 

Wł. EUGENIA SCHMIDT, Piotrków-Tryb., ul. Piłsudskiego 16. 

Niniejszym mamy zaszczyt zawiadomić, że otrzymaliśmy 

WYŁACZNE przedstawicielstwo Pabianickich Młynów Paro- 
|wych i Łuszczarni „Spójnia” w Pabianicach. 

Skład hurtowy mieści się w Piotrkowie Tryb. przy uli- 

cy Piłsudskiego 16 (front) 

: Stale na składzie posiadamy mąkę wszystkich gatunków, 

a między 


| Ło 
ina ze SWE 


nia 


p ZodĘ CWE: 44 


<) 6 


mąki . 


Cena 10 gr. Rok XXII. 


drowie” 


innym): „Świt”, „A/OA” i „Biała Róża”. 


a tym na składzie 


E PU E 
TORT N VSSA RT: SA ZW 


Ikie i małe dni 


Meonopartyjny Sejm ma widowmi 


konstytucji. 


j wysokiej jakości. 

pozwalamy sobie zwrócić uwage, że na składzie posia- 

lub susową mąkę p. n. AMATORSKA”, przeznaczoną, 

specjalnie dla domowego wypieku ciast wszelkiego r dzaju. 
Hurtownia Mąki 

ADE E LADNY 


go 18, a w najlepszym razie 21 przywdziało barwy Ozonu. 


mandatów. Posłowie ci reprezen- | 
tują pewnego rodzaju 
rastającą z czasem 
właśnie „opozycyjności” w nieza- sają 
leżność polityczną. | kd”: 

W rzeczywistości nie zasiada w; 


| Radując się tą 
opozycję większością w lzbie 
w ramach obozu rządowego, wy-! prasa dyrygowana żongluje rów- 


Król Jerzy VI otworzył parlament 


LONDYN. 9.11. Z okazji otwar- 
cia nowej sesji parlamentu król 
Jerzy VI odczytał mowę tronową, 
w której m. in. powiedziano: 

„Moi lordowie i członkowie Izby 
Gmin! Moje stosunki z mocarstwami 
zagranicznemi nadal są przyjazne i 
mój rząd uczyni wszystko, będące w 
jego mocy, by dopomóc rozwojowi 
! porozumienia w duchu deklaracji an- 
gielsko - niemieckiej, złożonej w 
Monachjaum 30 września. 

Układ, zawarty w kwietniu, pomię- 
dzy molm rządem a rządem wło- 
skim, ma wejść w życie niezwłocz- 
nie i sądzę, że układ ten wzmocni 
tradycyjne dobre stoszmki, istniejące 
tak szczęśliwie i od tak długiego 
czasu pomiędzy naszemi obu kraja- 
mi i że stanie się poważnym wkła- 


dem w dziele pokoju europejskiego. 

Zaprosiłem króła Rumunji, by zło- 
żył mi wizytę w tym miesiąca i cie- 
szę się na myśl, iż odwiedzi moją sto 
licę. Zaprosiłem również prezydenta 
| republiki francuskiej, by odwiedził 
mnie najbliższej wiosny i jestem prze 
konany, iż wizyta ta sprawi wielką 
satysfakcję całemu memu narodowi. 


Królowa i ja z wielką radością za- 
mierzamy w łecie odwiedzić moje do- 
minjum Kanadę. Byłem szczęśliwy, 
mogąc przyjąć zaproszenie, wystoso- 
wane do królowej i do mnie przez 
prezydenta, aby odwiedzić Stany Zje- 
dnoczone przed ukończeniem podróży ; 


do Kanady.* ei 


żywamy, 
nić pewne 
towaniach obronnych, wojskowych 
cywilnych. 
Zagadnienia obrony cywilnej, doty- 
czące należytego wyzyskania możliwo 
wewnętrznych, cełam ochotniczej 
; ; |służby narodowej, przykują odtąd cał- 

Dalej mowa tronowa wspomina z |kowitą uwagę jednego 
ubolewaniem o wydarzeniach w Hi- lerda pieczęci 


Orędzie © Grzanizacji pokoju i obrony 


dowiódł, 
luki 


prywatnej.* 


ministra 


Powrót ziem do korony św. Stefana 


Projekt ustawy w sejmie węgierskim 


BUDAPESZT, 0.11. Wojska wę- 
gierskie obsadziły w poniedziałek 
wszystkie miejscowości, których za- 
jęcie przewidziane było na ten dzień. 

Premjer Imredy złożył 
Izbie poselskiej projekt ustawy, w, 


ość... której parlament węgierski da wy- 


BY sśerzaąsy podziermne 


raz wdzięczności Opatrzności, którą | 
pozwoliła, by po 20 latach część gór 


wydanego w Wiedniu 2 
1938 r. przez rządy niemiecki i wło 


listopada 


nych Węgier powróciła na łono ko-| ski. Posłowie i senatorowie z tere- 


rony węgierskiej. 


lament orzeczenia 


Projekt ustawy |nów nowowciełonych zostają 
dziś w | przewiduje zatwierdzenie przez par- |zwłocznie członkami parlamentu i 
arbitrażowego, |izby wyższej węgierskiej. 


w Wiedniu i Czechosłowacji 


PRAGA, 9.11. Dziś, o godz. 4.12 
odczuto tu wstrząsy podziemne. Za- 
notowano je również w południowo- 
wschodnich Czechach. 

WIEDEŃ, 2.11. Dziś, o godz. 4.15 
nad ranem odczuto w Wiedniu sil- 
ne trzęsienie ziemi. Trwało ono 
przeszło 10 sek. W ciągu tego czasu 
nastąpiły trzy wstrząsy. Wszyscy 


nie- 


mieszkańcy Wiednia poczęli opusz- |odpadki spadały przez przewody ko- 


ezać mieszkania. 
Demy zachwiały się w posadach, 


minowe aż do piwnic. SO BĘ A 
Szczególnie gwałtownym wstrzą- mienieni posłowie reprezentować 


stawiciel opozycji, nowa Izha zbli 
żona jest do wzoru monopartyj- 
nego. Ozon dysponuje w nowym 
Sejmie nietylko większością bez- 
względną, ale również kwalifiko- 
do Ozonu. Mniejszości narodowe|waną, wymaganą przy szczegól- 
liczą 26 posłów (19 Ukraińców, 5l nie ważnych uchwałach, jak np. 
Żydów, 1 Rosjanin i 1 Białoru- przy zmianie 
sin), tak, że na polskich posłów | wem, nowy Sejm jest w pełni 
niezależnych przypada wszystkie i ozonowy, niemal 78 proe. posłów 


Sło- 


monopartyjną 
poselskiej, 


na tle tej nocześnie cyframi statystyki. Ha- 
tu szczególnie „„czerwonia- 


„W wyborach r. 1922, 28 i 30, gdy 
nowym Sejmie ani jeden przed- | obowiązywała pięcioprzymiotnikowa or 


szpanji, na Dalekim Wschodzie i w 
Palestynie. 


Przechodząc do spraw wewnętrz- 
nych i budżetu, orędzie królewskie 
mówi: 

„Aczkolwiek wyposażenie i rozwój 
moich sił obronnych postępują obec- 
nie bardzo szybko, okres nadzwyczaj- 
nych okoliczności, który obecnie prze- 

że należy uzupeł- 
w naszych przygo- 
i 


zna duje się kasza MANNA, zna- 


„ZDROWIE” 


dynacja wyborcza, gdy partje 1 stron- 
aż g polityczne wytężały wszystkie 
swe siły, by doprowadzić do urn wy- 
borczych, jak największą ilość upraw- 
nionych, w wyborach tych brało u- 
dział przeciętnie 73 proc. uprawnio- 
nych. 27 proc. pozostawało „za pie- 


cem*, skąd żadna siła poruszyć ich 
nię zdołała. 
Gdy obecnie do wyborów stanęło 


61,36 proc. uprąwnionych, jasne jest, 
że tylko niecałe 6 proc. wyborców u- 
legło bojkotowym hasłom stronnietw 
politycznych. 

A stronnictw tych było niemało: 
Stronnictwo Narodowe, Stronnictwo 
Ludowe, P. P. S, N., P. R, komu- 
niści. Wszystkie te stronnictwą i par- 
tje stały na stanowisku wstrzymania 
się od udziału w głosowaniu. 

Ale tylko 6 proc. aktywnych wy- 
borców w całym kraju poszło za ich 
nawoływaniem*. 

Wyglądaćby mogło z takiego 
przedstawienia rzeczy, że nietyl- 
ko nowy Sejm, ale i eałe spałe- 
czeństwo stało się monopartyjne. 
że naród polski niezego tak þat- 
dzo nie pragnie, jak właśnie mo 
nopartyjności i totalizmu. 

Jakże inaczej wygląda polska 
rzeczywistość. 

X 

Trudno jest przesądzać dzisiaj, 
kiędy większość posłów to ludzie 
nieznani, co się wśród nich oka- 
zać może w przyszłości. Nie na- 
leży również zapominać, że OZN 
to twór nowy, jeszcze niezu- 
pełnie skrystalizowany, w którym 
nurtują różne prądy. 

Narazie wiemy tyle, że w no- 
wej Izbie zasiądzie m. in. aż 84 
urzędników (Sejm rozwiązany 
miał ich 24). Biurokratyczna ta 
kompanja, wzmocniona przez in- 
struktorów rolnych oraz różnych 
„działaczów” samorządowych na- 


dawać będzie niewątpliwie ton 
nowemu Sejmowi. 
Niezależna myśl polityczna 


skoncentruje się w nowej [zbie 
głównie koło posłów gen. Żeli- 
gowskiego i ks. Lubelskiego, O- 
sobną pozycję zajmie w Sejmie 
poseł Dudziński, który sam je- 
den tylko z całej byłej ekipy po- 
|selskiej „Jutra Pracy” wyszedł 
zwycięsko z urny wyborczej i co 
więcej, pociągnął za sobą swoje- 
go kombatanta w okręgu, p. Dzie 
końskiego. 

Może także wśród innych, po- 
zaozonowych posłów znajdą się 
ludzię o cywilnej odwadze, ale 
inim się to przejawi, tylko wy- 


szyby głośno dźwięczały, a przesu- |som uległa wieża katedry św. Szcze- będą w Izbie swobodną myśl o- 
wanie się mebli w mieszkaniach po- | pana. Wszystkie aparaty sejsmogra bywatelską. 


tęgowało panikę. Ostatni, szczegól- 
nie silny wstrząs spowodował zawą- | 
lenie się wielu kominów, których | 


Ugoda W. Brytanii i Francji z Włochami 


Umowa turystyczna i układ wielkanocny 


RZYM. 7.11. Donoszą urzędowe, 
że w wyniku ząkończenia prac mie 
szanej komisji francusko - włoskiej 
rządy francuski i włoski postanowi- 
ły znieść ograniczenia turystyczne 
wprowadzone pomiędzy obu pań- 
stwami w sierpniu b. r. 


Jak wiadomo ograniezenia te pa- 
raliżowały normalny ruch turystycz | 


ny pomiędzy Francją a Włochami |która — jak sł 


były jako wyraz | 


i komentowane 


ambasądora 


brytyjskiego i 
Pertha na Ż0-minutowej audjenęji, Ma ze służby 
; ychąć — dotyczyła przęmysłu. 

ustaleniu dnia wprowadzenia w ży- A 


lorda 


napięcia stosunków pemiędzy Rzy-;cie układu angielsko - włoskiego. 


mem a Paryżem. 


lficzne w Wiedniu zostały zniszczone. | 
Według dotychczasowych doniesień, | 
są liczne szkody materjalne. 


(Dokończenie na str. 2-0j) 


Dyr. Martin 
ke ma do przemysłu 


W Warszawie obiega pogłoska, 
|że dyrektor gabinetu ministra 
| Skarbu, p. Wiktor Martin, przejść 


państwowej do 


Mówi się. że dyr. Martin wej- 


Przypuszczają, że układ włosko- dzie w skład zarządu Hut Trzy- 


RZYM. 9.11. Min. Ciano Drzyjął | brytyjski wejdzie w życie 16 b.m. nieckich na Śląsku Zaolzańskim. 


a. od Feliksa TENSZERTA 


przy łożu rannego dyplomaty 


PARYŻ, 0.11. Dziś, o godz. 5-ej | przekonanie, że zbrodnia 
przybyli samolotem z Norymbergi 
prof. dr. Magnus i lekarz przybocz- 


łem fanatycznej jednostki. 


z polecenia kanclerza współdziałać 
z chirurgiem francuskim dr. Baum- 
gartnerem, który dokonał operacji 
na ciężko rannym wskutek zama-|ny daje mętne tylko wyjaśnienia. 
chu sekretarzu legacyjnym ambasa- | 
dy niemieckiej w Paryżu von Rath. 

Ambasador niemiecki w Paryżu 
odwiedził wczoraj wieczorem mini- 
stra Bonneta, który wyraził mu u-| 
bolewanie z powodu zamachu ra se- 
kretarza ambasady v. Ratha. 

Ambasador poinformował mini- 
stra Bonneta, iż zamachowiec, bada- 
ny w jego obecności, oświadczył, że 
jest uchodźcą i ze udał się do am- 
basady z zamiarem zabicia którego- 
kolwiek z jej członków. Na wszyst- | 
kie pytania zamachowiec odpowia= | 
dał z całkowitym spokojem. 

BERLIN, 7.11. Niemieckie Biuro 
Informacyjne donosi o godz. 19.30 | 
z Paryża, że stan zdrowia rannego | 
sekretarza ambasady von Rathfa | 
jest groźny. 

W czasie operacji 
usunięto śledzionę. 

PARYŻ, 7.11. Pierwsze dochodze- 
nia podjęte przez policję paryską w 
sprawie zamachu w ambasadzie nie- 
mieckiej, doprowadziły do stwierdze 
nia, że Grynszpan miał już przeby- 
wać w Paryżu w ciągu mies. sierp- 
nia i w połowie sierpnia prefektura 
miała mu odmówić przedłużenia po- 
zwolenia na pobyt. Wówczas Gryn- 
szpan miał być odstawiony do gra- 
nicy. 

Grynszpan miał oświadczyć, że 
po odstawieniu do granicy powróci | 
do Paryża i ukrywał się w Łasku | 
Bulońskim na wybrzeżu Sekwany | 
częściowo w Brukseli. 


Policja odnalazła krewnych Gryn- | 
szpana, zamieszkałych w Paryżu, u 
których zamieszkał on podczas po-; 
bytu sierpniowego. Chodzi tu o A- 
brahama Grynszpana, który zamie- 
śzkuje w Paryżu od 20 lat jako kra 
wiec i prowadzi sklep konfekcji dam 
skiej. Jest on wujem zamachowca. 
Oświadczył on, że nie widział swego 
siostrzeńca od 15 sierpnia t. j. od 
dnia, w którym policja paryska na- 
kazała mu opuszczenie granic Fran- 
cji. 


|rych zamieszkiwał on w ciąg 


| SALAMANKA, 0.11. 
i sztabu, wydany 


von Kath'owi ; 
wczoraj 


zdobyciu miejscowości Mora 
| Ebro. W walce powietrznej samo 
| loty gen. Franco strąciły dwa samo 
loty nieprzyjacielskie. 

Ciężkie samoloty bombowe doko 


BARCELONA, /.11. Wobec sytu: 
cji wojsk rządowych na froncie E 
bro,:gdzie wojska gen. Franco od 


| przedstawicielom 

obeych państw notę w sprawie roz- 
szerzenia strefy działań wojennych 
w Chinach. 


Zamachowiec w'czasie dalszego ną zachód od tych prowincyj aż do 
przesłuchania miał oświadczyć, że | linji, łączącej Suczeu — Patang. 
w ciągu ostatnich tygodni utrzy-: 


mywał się z otrzymanej od rodziny | 
sumy 3 tys. franków. Rodzice Gryn- | 
szpana mieli być wydaleni z granic | 
Niemiec. | 

Właściciel hotelu, w którym Gryn | 
szpan zameldował się w przeddzień ' NPG ~ 
RhE oświadczył, żę zamacho- BRUKSELA, 8.11. Mimo votum 
wiec zgłosił się do niego i wypełnił zaufania, jakie otrzymał ne kongre- 
tylko częściowo kartę meldunkową, | “S socjalistycznym premjer Spaak 
zapowiadając, że w nocy przedłoży po debacie nad polityką wewnętrzną 
swój paszport i wypełni wszystkie | zewnętrzną rządu, sytuacja pre- 
pozostałe rubryki. Opłacił on pokój | 
w hotelu za jeden dzień z góry, po- | 
nieważ przybył do hotelu bez baga- | 
żów. Rano wyszedł o godz. 8.30 zl 
hotelu, zapowiadając, że wkrótce) 
powróci. i | 
Obywatelstwo Grynszpana nie jest. 


jeszcze: stwierdzone MOSKWA. 7.11. Dzisiejsza rewja 


z na placu -Czerwonym była mniej- 
PARYŻ. 7.11. Dochodzenia w spra- szych rozmiarów niż w latach ubie 


wie zamachu w ambasadzie Rzeszy | głych. 


w Paryżu zmierzają narazie do zba-| Marsz. Woroszyłow przed przyję- 
dania, czy sprawca działał na wła- ciem defilady, którą dowodził mar- 
sną rękę, czy też nie był czasem na | sząłek Budiennyj, wygłosił z trybu- 
rzędziem w ręku. jakiejć organiza- |ny mauzoleum przemówienie, w któ 
cji terorystycznej. Narazie przeważa | rem odmalował w czarnych barwach 


RR WZ W | Sytuację państw kapitalistycznych, 
> y przeciwstawiając temu sytuację w 

W kilku słowach 
uzasadnił następnie 


Sowietach. 
| W oroszyłow 

m Deszcze spowodowały w północ- zwiększenie zbrojeń sowieckich na 
nej Syrji wielką powódź. | 

— Dyrektorjat kraju kłajpedzkiego | 
zwolnił 4 nauczycieli narodowości li- | 
tewskiej ze szkół kłajpedzkich. | 

— Policjant litewski, który przed | 
paru tygodniami zastrzelił, podobno w | 
obronie własnej marynarza niemieckie | 
go, kontrabandzistę, skazany Został sy, że za wytworzony w: nowym 
przez sąd kłajpedzki na 8 lat ciężkie- | ROC EMA EPEE gar JaA 
go więzienia. |Sejmie stan rzeczy ponoszą w 

— Z 340 osób, które od dn. 1 sier- Pewnej mierze odpowiedzialność 
pnia 1937 r. stanęły przed sądami wo | Stronnictwa opozycyjne, które 
jennemi w Palestynie 51 skazano na nie wzięły udziału w wyborach. 
e: ży! na dożywotnie więzienie, Konserwatywne „„Słowo” uważa. 
Uniewinatyn rie Ei | że opozycję spotkała pierwsza 

— Ustąpił znany z antypolskiego Przegrana od r. 1935, w którym 
usposobienia kierownik urzędu pracy Odniosła ona sukces przez bojkot 
społecznej w Kownie prof. 'Tomaszaj- wyborów. Zdaniem tego pisma 
> UI i Ta e „szczególnie Stronnictwo Narodo- 

= ewne deszcze, padające « a 1'DDO_uva zs abi .ż* 
dni, spowodowały powódź w Te NC i PPS wychodzą osłabione” 7 
Avivie i okolicach. Kilkaset osób po- bitwy niedzielnej. 
zostało hez dachu nad głową. | Wdawanie się teraz w spór o 


jest dzie- | 


Władze policyjne usiłują zbadać | 
ny kanclerza Hitlera dr. Brandt, aby |co robił Grynszpan od chwili ode- 
brania mu prawa pobytu we Fran- | 
cji t. j. w okresie od 15 sierpnia, | ambasadora 
co do którego to okresu aresztowa- |igłębokiego ubolewania w 


Stryj i ciotka zamachowca, u któ- 


|dwuch lat ostatnich również zosta- 
(li aresztowani, jako podejrzani o to, | 


niosły znaczne sukcesy, premjer Ne- | 
igrin zwołał nadzwyczajne posiedze- | 


Nota wskazuje, że japońskie, dzia- | 
jłanta wojenne rozszerzone będą w 
| bliskiej przyszłości na następujące 
prowincje: Szensi, Hupeh, Honan i 
Kuangsi. Naloty dokonywane będą | 


Wielki 


Lekarz kanclerza Hitlera w Paryżu 


niemieckiego 


[niu go z Francji. 


| Informacyjne donosi z Paryża, 


że ukrywali Grynszpana po wydale- 


BERLIN. 7.11. Niemieckie Biuro 
że 


Dawni posłowie w nowym Sejm 


48 z ostatniej kadencji i 5 z poprzednich 


Jedynak, wicepremjer Kwiatkow 
Jan Pietrzak, Klemens Matusiak, 
cław Szymański, Juljusz Dudziń 
Zygmunt Sowiński, Emil Sommers 
i Leon Surzyński. 


Z dawnych posłów niewielu wej- 
dzie do obranej w dn. 6 b. m. no- 
wej Izby. 

Z Sejmu ostatnio rozwiązanego 
uzyskali ponownie mandaty: 


premjer Daladier złożył na ręce| Wacław Makowski, W. Szczepański, | Z b. senatorów, zasiądą w Sej ba 
niemieckiego wyrazy | Jurkowski, Sosiński, Stanisław Kraw-| p. Kudelska i p. Trockenheim. a 
imieniu | czyński, Brunon Sikorski, Kazimierz| Ogółem więc z Izb ostatniej Hi 

Iwłasnem i rządu francuskiego w | Dublasiewicz, Mincberg, Michał Wy- | dencji powróci do Sejmu — 48 os 
związku ze zranieniem sekretarza | mysłowski, gen. Składkowski, Feliks| Z posłów poprzednich kadenf 20u, 
u jambasady von Rath'a, prosząc je- | Karśnicki, Jan Drozd-Gierymski, Piotr | pojawią się w Sejmie: Marjan @ Ma « 
dnocześnie o wyrażenie ubolewania ! Sobczyk. Wacław Długosz, Ferdynand | plak, Alfons Erdman, Zdzisiłwencja 
rządowi Rzeszy. Kondysar, Waądowski, gen. Żeligowski, | Stahl, Józef Sanojca i Józef Put Snym | 
min. Kościałkowski, Borys Pimonow, | ogółem 5 osób. kandyc 


©Qdebramo bror 


Rewizje wśród Żydów w Niemczech 
BERLIN, 9.11. Prezydjum policji | stalono, iż ludność ta posiadała bez | strowski, Edwin Wagner, Wasyl Mu- 
|przeprowadziło w ostatnich tygod- | pozwolenia 
niach rozbrojenie żydowskiej ludno- | 729 szt. broni palnej, 
ści Berlina. Do dnia dzisiejszego u- | tys. sztuk amunicji. 


2 


ʻ 


__ Montrofenzywa Negrina nad Segre 


Po sukcesach gen. Franco mad Ebro 


Komunikat, nie, w którem wzięli udział członko- 
późnym | wie najwyższych wł 
wieczorem, potwierdza wiadomość o 


-| na czele. 


= | 


i| cie wschodnim roz 
- | nie 


linję przeciwnika. 


ogarmie ośfeszuwwea japo sica 

TOKJO, 5,11. Minister spraw za- 
granicznych Arita przesłał wczoraj 
dyplomatycznym 


TOKJO, 8.11. 60 dywizyj chiń- 
skic», w składzie około 400.000 żoł- 
|nferty skoncentrowano w prowincji 
| Seczaan i Kweiczao. Wojska te ma- 
| ją stawiać opór Japończykom, nacis- 
|jrającym na prowincje Hunan i Hu- 
peł. i i 

Japończycy. zbliżają się do mia- 
sta Yoczou nad jeziorem Tungking, 
zajmując m. Wulipai (40 klm. na 
wschód od Yoczou). 

TOKJO, 8.11. Cesarska kwatera 
główna komunikuje, że w okresie od 


Premjer belgijski zachwiany 


pomimo votum zaufawaia socjalistów 


mjera jest trudna. Dzienniki wyra- 
żają przypuszczenie, że premjer je- 
szcze w ciągu dnia dzisiejszego po- 
da się do dymisji. Dziś w południe 


Woroszyłow atakuje Japonię 


. Nowy pomocnik Jeżowa 


lądzie, morzu i w powietrzu, tłu- 
macząc ten wzrost zbrojeń sytuacją 
międzynarodową. 

Państwa europejskie Woroszyłow 
atakował w ogólnych słowach, nie 
wymieniając nazwy żadnego z nich, 
natomiast zatrzymał się dłużej nad 
wypadkami około jeziora Hasen, 
| występując ostro przeciw Japonji. 

' Na trybunie mauzoleum oprócz 
członków rządu i biura polityczne- 
| 0 partji komunistycznej, był rów- 
nież obecny Beria w uniformie komi- 
|sarza bezpieczeństwa państwa pierw 


bezcelowe. Nam się przytem wy 
daje, że przynajmniej część opo- 
|zycji zastosowała w wyborach 
niedzielnych taktykę „ani bojkot, 
|ani wybory”, co musiało się uze- 
lwnętrznić i odbić na nastrojach 
mas. 

Zresztą niebawem, przy wybo- 
„rach samorządowych, ` przekona- 
my się o rzeczywistych wpływach 
ugrupowań opozycyjnych w spo-! 
tczeństwie. Jeśli chodzi o War- 
zawę i kilka innych większych 
miast, dowiemy się o tem już 


„069 szt. broni białej, 
oraz około 20 


adz wojskowych | używając wielkiej ilości samolotów 
|z szefem sztabu gen. Rojo i dowód- 
delicą armji katalońskiej gen. Sarbia Segre. Wojska rządowe odniosły pe- 
Na posiedzeniu tem postanowiono | wego brzegu rzeki na tym odcinku. 
| rozpocząć natychmiast wielką kontr ! 
jofenzywę w Katalonji i na froncie, Franco otrzym 
nały wczoraj nalotu na Kartaginę., wschodnim. Kontrofenzywa na fron | 
poczęta została w | niektórych miejscowościach nieprzy- 
dzielę na odcinku Nules. Wojska | jaciela do wycofania się z powrotem 
| rządowe zdołały przedrzeć się przez |na lewy brzeg rzeki. 
W ciągu ponie- 
działku, na odcinku rzeki Segre woj- l 


Jeszcze 4 prowincje 


A się posiedzenie rady mini-|ra gen. Sławoj - Składkowskiego 


e f małe 


(Dokończenie ze str. 1-ej) 
Odzywają się tu i ówdzie gło- to, co nie wróci, byłoby całkiem | dnia 


Genadjusz Szymanowski, Fr. Kolbusz, 
Stefan Skrypnyk, Wasyl Boluch, Józef 
Ostafin, Stefan Baran, Stanisław O- 


padkac 
NA WIDOWN»"= 


BOTCZY 
e lol 


dryj. Stefan Witwicki, Edward Ektert, Dn. 8 b. m. P. Prezydent ARCE 
Robert Jahoda-żółtowski, Tadeusz Gdu pospolitej i przyjął a nod chja n 
la, Tomasz Sarnecki, ks. Lubelski, Jan S s w oczi 


Spławińskiego, rektora uniwersy 


Jagiellońskiego, który doręczył | A W 
Prezydentowi adres Wszechnicy Okres 
giellońskiej, uchwalony w zwiążła co n 


z rozszerzeniem południowych głTak n] 
nic Rzeczypospolitej. dualno 
X dane r 

Dn. 8 b. m. P. Prezydent przyfmjast 
delegację artylerji przeciwlotni dpewny 
która wręczyła Mu swoją sfsekwct 
honorową. nej ŻĘ, 


x 

P. Prezydent _ Rzeczypospoliipozbav 
przyjął dn. 8 b. m. na Zamku M zaozon 
sła Estonji p. Markusa i gen. Gł już ich 
stawa Jonsona, który wręczył (wcale. 
Prezydentowi Wielką Wstęgę Oró Czu n 
ru Białej Gwiazdy z łańcuchem OZN. 
najwyższe odznaczenie estońskie. członk 


> 4 Raimi 

Dn. 8 b. m. w Generalnym HYejmic 
spektoracie Sił Zbrojnych, Mars4 Teze 
łek Śmigły - Rydz przyjął posła | Wycze! 
stonji Markusa i gen.  Jonsotl Qbrazi 
który wręczył p. Marszałkowi Widnak ol 
ki Krzyż Orderu Estońskiego Bif turaln: 
łej Gwiazdy. Po audjencji p. M 


„ska rządowe rozpoczęły ofenzywę, 


dia osłony przeprawy przez rzekę 


jwien sukces, obsadzając część pra- 
W ciągu popołudnia wojska gen. 
ały posiłki i przeszły 
do przeciwnatarcia, zmuszając w 


Walki na tym 
|odcinku jeszcze trwają. 


iszałek zaprosił obecnych na lami M 3 

kę wina. nował 

x szącye 

|lipea do października b. r. wojska | Szef gabinetu wojskowego P. P był pa 

| chińskie straciły 143.650 zabitych i |zydenta RPO SER: Schally, pod Głos 

|5.2%0 rannych. Straty japońskie „* lmował dn. 9 b. m. śniadaniem głwę z t 

jtym samym okresie wynoszą 6.153 neralnego adjutanta prezydenta kzłobk 
zabitych. Japończycy zdobyli 100, publiki estońskiej gen. Gusta a 

ciężkich dział, 131 dział polowych i| Jonsona. 0080 

|górskich, 14 dział przeciwlotniczych. silnie 


45 a 
Podsekretarz Stanu w M. S. z. fPatrio! 
moździerze, 102 armatki piechoty 0- Szembek przyjął posła estońskiegi W ten 
jraz 367 ciężkich, 1.237 lekkich ijp. Markusa, który przedstawił f chwila 
115.437 ręcznych karabinów maszy- | ministrowi gen. Jonsona. Gen. Jof spoler: 
| nowych. son przywiózł insygnia estońskieg| mówić 
| orderu Białej Gwiazdy dla P. Prez argum 
denta R. P, konan 


7, k 
Narada na Zamki, on 
P. Prezydent Rzeczypospoliśd 


ką: Zs 
przyjął dn. 8 b. m. w obecności f 


- Ni 
Marszałka Śmigłego-Rydza, prem/f nie ża 


A na 
twierd 
ta świ 
zawsze 
wspon 
kandy 
dobitn 
zostaw 
niema 
0.Z.N. 
tąd w 
| lomias 
| zużył 
niej ti 
rzyła 
nej pc 
Nav 
się tu 
wiciel 
go, kt 
renie 


|96 działek przeciwpancernych, 482 


strów. wicepremjera inż. Kwiatkowskiego 
Wczoraj późnym wieczorem król |którzy referowali o bieżących pra! 
przyjął premjera Spaaka. cach rządu. 


Połsko-czeska komisja 
delimitacyjna 


Dn. 7 b. m. rozpoczęła prace pol! 
sko:+czeska komisja. delimitacyjna. 
Siedzibą delegacji polskiej jes! 
Morawska Ostrawa. 


NN 


Skasowanie delegacji 


w Genewie 
Nowy poseł Rzplitej 
w Bernie 


Dotychczasowy stały delegat Rze] 
czypospolitej w Genewie min. Tytu 
Komarnicki wobec skasowania delej 
gacji, został przeniesiony do Berna! 

Nowy poseł Rzplitej w Bernie złą 
żył dn. 9 b. m. prezydentowi Szwaj! 
carji listy uwierzytelniające. 


Klęska konserwatystów 
przy wyborach | 
uzupełniających 
LONDYN, 4.11. W okręgu wybor 
czym Dartford, w hrabstwie Kentu 
na południowo-wschodnich peryfer? 
jach Londynu, odbyły się wczoraj 
wybory uzupełniające do Izby Gmin: 
Wybopy zakończyły się zdecydo” 
wanem zwycięstwem Labour Party 
której kandydatka pani Rage, 
pokonała kandydata konserwatyw 
nego. Na p. Adamson padło 46.514 
głosów, a na kandydata konserwa! 
tywnego 42.276. W wyborach po” 
wszechnych 1935 r. w tym okręgu 
konserwatysta zdobył mandat 38.247 
głosami przeciw 35.595 głosom lar 
bourzystów. 


szej rangi. Ukazanie się Beria, wy- 
różnionego ostatnio przez Stalina | 
obok Jeżowa wywołało sensację | 
wśród dziennikarzy, tembardziej, że 
nie było żadnego komunikatu o- 
ficjalnego o zwolnieniu Beria ze 
stanowiska sekretarza centralnego 
komitetu partji komunistycznej Gru- 
zji oraz nominacji jego na nowę 
stanowisko. 

Przypuszczać należy, że Beria za- 
jal stanowisko po Frynowskim, któ- 
ry ostatnio otrzymał nominację na 
komisarza marynarki wojennej. 


ami 


18 grudnia, w którym od- 
będą się wybory do Rad miej- 
skich. f 

Podobnie stoimy przed wybo- 
rami samorządowemi na wsi, 
która zresztą w licznych okrę- 
gach okazała się w niedzielę bar 
dziej uparta i zawzięta od miast. 

Wybory samorządowe i ich re 
zultaty posiadać będą oczywiście 
niemałe znaczenie dla kształto- 
wania się sytuacji politycznej w 


Polsce. 
igu. 


Pati 
się da 
stwa, 
z licz? 

Mós 
niosłe, 
do pr: 

Oba 
ny ob 
nem 

O x 
mówi: 
cji. K 
gumer 
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wnios 
bywat 
Szczyż 

Nat 
tym v 
głosóy 


e 
Jm 
nich 
iatkow 
siak, 


Dud 
mmers 


w Sej 
T sca pašć miała ocena, že wy- 
2 48:33 bory są raczej zwycięstwem 
kadenf zadu, niż 0. Z. N. 
rjan Q Ma o tem świadczyć duża frek 
Zdzisłłwencja wyborcza, przy jednocze- 
ef Putknym upadku szeregu czołowych 
kandydatów Ozonu. W wielu wy- 


padkach ci, którzy znajdowali się 
afna pierwszych miejscach list wy- 
borczych, odpadli. Zwyciężyły dal 
sze lokaty. Uplanowana hierar- 
chja nie wszędzie znalazła łaskę 
jw oczach wyborcy. 

A więc zwycięstwo rządu? 
Określenie, co jest zwycięstwem, 
co nie, nie jest rzeczą łatwą. 


ych głTak np. odarcie Sejmu z: indywi- 
dualności napewno nie jest pożą- 
dane również dla rządu. Nato- 
przyjmiast możnaby się dopatrzeć, 
ORA pewnych dodatnich stron w kon- 
sekwencji przeprowadzenia  jed- 
nej zasady: jeżeli Sejm ma być 
ospolii pozbawiony indywidualności po- 
mku fzaozonowych, to niech nie ma 
zen. Gl już ich wcale. A raczej — prawie 
eczył fwcale. Nie zamykamy bowiem o- 
je Ordczyu na fakt, że zarówno szef: 
chem 107.N., jak i kilku wybitnych 


ńskie. sł BD 
członków jego sztabu zasiądzie w 


Sejmie. ; 
Teza o zwycięstwie rządu nie 

posła | wyczerpuje, rzecz prosta, całości 

Jonsorł obrazu wyborów. Mieści. ona jed- 

il nak obserwację trafna i dość na- 
turalną. 


nym | 
Marsi 


szących frekwencję, których OZN 
był pozbawiony. 
Głosujący zdawali sobie spra- 


iem fwè z tego, eo to jest rząd. Szereg 
nta I] członków gabinetu cieszy się du- 
ustaw] ża osobist: larnością. Bard: 
4 Os ą popularnością. ardzo 
silnie oddziałał tu też czynnik 
s. z, } Patrjotyzmu. Wielu rozumowało 
ńskiegi W ten sposób: rząd, w ciężkich 
awit f chwilach, pragnie mieć poparcie | 
n. Jof społeczeństwa; poparcia tego od- 


śskiegimówić nie można. 
Prezyj argumentem było tu 

konanie, że rząd, który się zwra- 
mik 


spolite ką: Zaolziem. 
Zoey. Natomiast przeciętny człowiek 
kiego | 
skiego 
h pra 


Dodatkowym 


A 


nawet, można zaryzykować 


ta świadomość do głosowania nie 
isja wspomniany upadek czołowych 
kandydatów. Mówi o tem jeszcze 
ce poli zostawiają na koszu wszystkich 
Rzęs, 
ej jes 


tąd wybitniejszemi czynami. Na- 
tomiast w swych organach słów 
zużył bardzo wiele. Najwidocz- 
niej treść tych słów nie przyspo- 
| rzyła tym, co je głosili, szczegól- 


tej nej popularności. 
| „Nawiasem mówiąc, uwydatnia 
t Rzej 2 tu Przezorność tych przedsta- 
Tytuś wieieli ozonowego słowa pisane- 
i dele] 50, którzy woleli na szerszym te- 
Berna! "enie szczęścia nie szukać. 
nie złd +g 
Szwajį £ 
Patrjotyzm, a więc poczuwanie 
się do obowiązków wobee pań- 
ÓW stwa, nie jest jedynym wnioskiem 
| z liczb wyborczych. 
| „Mówią one jeszcze o jednej, do- 
wY, niosłej rzeczy: © poczuwaniu się 
RZA do praw wobec państwa. 
ród Oba te momenty dają zaś peł. 
zorajk W obraz tego, co się określa mia 
Gminj "em świadomości obywatelskiej, 
cydo” O „wzroście świądomości praw 
party) Mówią- nietylko liczby frekwen- 
mson! Cji. Kierowanie się tylko tym ar- 
atywj Bumentem byłoby zawodne. Pro- 
t6.514 wadziłoby bowiem, do takich np. 
erwaj wniosków, że uświadomienie 0- 
h poj bywatełskie wyższe jest w Piń. 
SS Szczyźnie, niż w Poznańskiem. 
ZY. Natomiast dużą wymowę w 


tym względzie ma znaczna liczba 
głosów, która padła na kandyda- 


bardzo miarodajnego miej. | 


K m i | 
W: akcji wyborczej rząd dyspo- 
nował szeregiem alutów, podno- | 


równięż prze! 
ca o kredyt społeczny, legitymuje 
|się przecież nie byle jaką hipote-| 
nie bardzo wic, co to jest O.Z.N. ' 
twierdzenie, że tam, gdzie wie, to! 


zawsze go zachęca. Mówi o tem; 


dobitniej fakt, że obecne wybory | 


niemal ozonowych dziennikarzy. 
O.Z.N. nie wylegitymował się do-' 


tów, którzy znajdowali się na dal 
szych miejscach list wyborczych. 

Istnieje tutaj duża różnica mię- 
„dzy poprzedniemi, a obeenemi 
|wyborami. Wówczas hyło niemal 
regułą, że przechodziły dwa pier- 
|wsze nazwiska. One gromadziły 
lznaczną większość głosów. Wy- 
|bory, dokonywane przez kolegja 
poza społeczeństwem, były przez 
 głosującą jego część mechanicz- 
|nie akceptowane. 
| Wybory obecne wykazały 
|zmierzeh mechaniki, a wzrost 
| świadomości. Wyborca nie chciał 
|się ograniczyć do roli komende- 
| rowanego czynnika. On do samo 
Fdzielnego decydowania sam się 
| poczuwał. I temu poczuciu dawał 
|wyraz w ramach, jakie mu pozo- 
| stawiono. 

Potwierdzeniem tego jest jesz- 
lecze jedno zjawisko. Odnosi się 
|wrażenie, że w globalnej liczbie 
| głosów mieści się sporo kartek 
|niewaźnych. Zdaje się to doty- 
(czyć zwłaszcza okręgów o wyż- 
| szej kulturze. Świadczyłoby to, że 
| byli wyborcy, którzy rozumowali 
w ten sposób: nawet wówczas, 
gdy niema kogo wybierać, z prawa 
wyboru nie rezygnujemy. 


Wszystko to utwierdza naszą 


tezę o wzroście uświadomienia 
obywatelskiego. Tem więcej, że 
trzebaby tu uwzględnić również 
przedstawicieli ugrupowań opo- 
zycyjnych, które nie głosowały. 
Można bowiem dyskutować nad 
tem, czy uświadomienie politycz- 
ne tej części społeczeństwa zama- 
nifestowało się w sposób właści- 
wy, ale negować jego istnieniu 
nie sposób. 

* * 

* 

Naturalną konsekwencją po- 
wyższych nastrojów, a także ich 
potwierdzeniem było to, że okrę- 
gi. w których wysunięto kandy- 
datury niezależne, odznaczyły się 
szczególnie dużą frekwencją. Do- 
tyczy to. Wilna i 5-go okręgu War 
szawy. Świadczy to, że tam, gdzie 
tęsknocie do samodzielnej, nieza- 
leżnej decyzji dano punkt zacze- 
pienia, tam wyraziła się ona naj- 
pełniej. 

Tęsknota ta podniosła frekwen- 
cję w jeszcze szerszym zakresie. 
Mianowicie, wielu ludzi trakto- 
walo swój udzłał w głosowaniu, 
jako manifestację za zmianą or- 
dynacji wyborczej; a więc za 
zmianą ram, które świadomość i 
niezależność obywatelską duszą. 


Wynik wyborów 


manifestacją świadomości obywatelskiej 


— 


Mamy to przekonanie, że gdyby 
nie orędzie Pana Prezydenta, któ- 
re postawiło Sejmowi wyraźny 
cel i gdyby nie potwierdzenie te- 
go celu przez przedstawicieli rzą- 
du i akcję propagandy wybor- 
czej, to wówczas frekwencja wy- 
glądałaby zgoła inaczej. 

* + 

* 

W. sumie, wyniki wyborów oce- 
nić należy w sposób dodatni. 

Społeczeństwo zamanifestowa- 
ło, że rozumie swe obowiązki i że 
do praw się poczuwa. A pomimo 
wąskich ram ordynacji wyborczej 
zamanifestowało to w sposób hez 
sporny. 

Tak więc wyniki wyborów sta- 
ja się dodatkowym argumentem 
przeciw. monopartyjno - totalnym | 
koncepcjom. 

Potwierdzają 
słuszność decyzji Pana Prezyden- 


też 'one w pełni| 


Wezwanie do równowagi 


Odezwa metropolity 
Szeptyckiego 

Metropolita Andrzej Szeptycki w 
związku z ostatniemi zajściami na 
terenię Małopolski Wschodniej wy- 
dał pod datą 3 b. m. następującą o- 
dezwę: 

„Wydarzenia, przeżywane obecnie 
przez nas im bardziej są wstrząsa- 
jące i bolesne, tem bardziej wyma- 
gają od nas, byśmy nie zatracali 
równowagi ducha i mądrego spo- 
koju. Byłoby ze szkodą dla naszej 
Cerkwi i narodu dawać się wciągać, 
— czy to pod wpływem nerwów, czy 
też prowokacyj, — do jakichkolwiek 
bądź czynów odwetu lub zemsty. Dla 
tego też wszystkich, którzy cenią 
te dobra, proszę: dziś więcej, niźli 
kiedykolwiek, zachowajcie wszyscy 
konieczną w każdem ludzkiem działa 
niu rozwagę”. 


Wyniki wyborów 
informacje uzupełniające 


W podanych wczoraj wynikach 
wyborów brakowało jeszcze kil- 
ku okręgów. Podajemy to uzupeł- 
nienie poniżej: 

Okręg 31 Końskie: uprawnionych do 


ta, który liberalizację ordynacji | Browiński Michał, adwokat — 48.710, 


uznał za najważniejsze zagadnie- 
nie chwili. 
Zamierzenia zaś i oświadczenia 


członków rządu oraz propagandy | 


wyborczej co do zmiany ordyna- 


cji stają się obecnie wiążącem, ` 


moralnem zobowiązaniem, 
M. K. 


RTR C UZ TE GC ATTIS RT ZEIT TWE TA DZ ODZEW OP E E EL T PADZIE ASEA 
W świetle prasy 


Po wyborach 


|. Prasa w artykułach i tytułach 

‚do informacyj oświetla wyniki wy- 

[borów. Ozonowa „Gazeta Polska“ 

„pisze: 

, „Wybory niedziełne dowiodły bezape- 
laeyjnie, że destrukcyjne wpływy skon- 
federowanej opozycji partyjnej nie o- 

(bejmują nawet 10 proc. obywateli u- 
prawnionych do głosowania”. 

Prasa -czerwona oblicza opozycję 
|na.6 prog. 
| Krakowski „I.K.C.'* inaczej rozu- 
(mie sens wyborów, pisząc; 

„Istotnym sensem politycznym ostat- 
nich wyborów jest dalsza stabilizacja 
władzy w Polsce. Silny rząd i silny re- 
żim mają jednak szczególne prawa i 0- 
bowiązki wobec narodu I wobec histo- 
rji. Chwila dziejowa, którą przeżywa- 
my, każe nam myśleć o pojednaniu I 
wprzęgnięciu w rydwan pracy pań- 
|stwowej wszystkich twórczych żywio- 
(łów polskich. To dopiero można na- 
zwać polityką w wielkim: styłu, polity- 
ką przewidującą i wielkoduszną”. 

Z tytułów pism zacytować można 
‘następujące: 

„Ozas“; 

„Ozon zdobył około 80 proc. manda- 
tów. Generał Żeligowski i ks. Lubelski 
| ezołowymi przedstawicielami opinjt nie- 
zależnej w Sejmie. Klęska przywódców 
| „Naprawy”. 

Poza informacjami 

| sze: 

„Jak ocenia wyniki wyborów prasa 
opozycyjna? Narazie powstrzymuje się 
od komentarzy podając niektóre frag- 
menty relneji PAT-a o przebiegu gło- 
sowania”, 

„Wieczór Warszawski“: 

„Większe zwycięstwo rządu niż „Ozo- 
nu”, 
„Dziennik Bydgoski“ w takiej o- 
cenie osiągnął chyba rekord, pi- 
jsząc w tytule: 
|  „Druzgocąca klęska Ozonu w wybo- 
rach do Sejmu. Ozon szkodzi!”. 


Zwycięstwo władzy 


Regnis w „Naszym Przeglądzie 
pisze o „Zwycięstwie władzy”: 

„Rząd odniósł zwycięstwo. 

Na zwycięstwo złożyły się: pawodze- 
{nia na terenie międzynarodowym, ha- 
sło zmiany ordynacji wyborczej, wy- 
raźniejsza akejn Sfer młarodajnych i 
słabe, nawpół senne przeciwdziałanie 
strony przeciwnej. 

Ozon działał na prawach przedsię: 
biorstwa zetatyzowanego, korzystał 


„Czas“ pi- 


rodajne czuwały, by obozowi nie stała 
się krzywda, by organizacja zredzona 
dopiero, stawiająca pierwsze kroki na 
arenie politycznej nie została porwana 


Ponieważ podział Rzplitej na 104 
okręgi oraz liczba 208 posłów sta- 
nowią część integralną ustawy o or 
dynacji wyborczej, zachodzi potrze- 
ba zgłoszenia do Sejmu projektu a- 
ktu ustawodawczego, nowelizującego 
obowiązującą ordynację wyborczą 


zi 


dobrodziejstw monopolu. Czynniki mia- | 


przez podmuch wiatru, lub ciosy prze- 
ctwników. Dobrodziejstwa wolności wy- 
borczej spadały w 99-u procentach na 
kandydatów nowego obozu”, 


Ordynacja wyborcza 


Prof. St. Stroński w „Kurjerze 
Warszawskim 
wyborów: 


„Jakiem hasłem zachęcano wyborców | 


do głosowania? Ani na myśl nie przy- 
szło nikomu, by wołać: — Popierajcie 
dotychczasowy stan rzeczy i popieraj- 
cie O.Z.N.! Nie, wyraźnie nawet za- 


strzegano się — w szczególności uczynił| 


to p. wicepremier Kwiatkowski w mo- 
wie poznańskiej przeciw takiemu 
pojmowaniu zachęty do licznego udzia- 
łu w głosowaniu. Natomiast wołano: 
Głosujcie, bo głównem zadaniem 
tych izb będzie zmłana złej ustawy 
wyborczej, celem dopuszczenia szero- 
kich mas społeczeństwa do życia po- 
litycznego Pólski! A nietylko to hasło 
ma moc pociągającą, ale też, co wię- 
cej, ta prawda, którą ono głosi, jest 
w pochodzie zwycięskim I nie jej nie 
zatrzyma”. 

W „Robotniku* czytamy: 

„W tej chwili na planie pierwszym 
pozostaje sprawa zasadnicza: czy i w 
jakiem tempie nowy Sejm wykona sło- 
wa P. Prezydenta Rzeczypospolitej, za- 
powiadające zmianę ordynacji wybor- 
czej. 

Przekonamy się niebawem.. Są ho- 
wiem tylko dwie możliwości: albo no- 
wy Sejm przystąpi niezwłocznie — w 
myśl sensu orędzia P. Prezydenta — 
do prac nad nieuniknioną zmianą, — 
albo też zapragnie „usadowić się” na 
dłuższy okres czasu”. 

„Dziennik Ludowy“ pisze: 

„Wszystkie pisma ozonowe, wszyst- 
kie agencje prasowe zajmują się z 
wielką cenergją obliezaniem frekwen- 
cji głosujących do Sejmu. Ponieważ 
statystyka wogólę jest rzeczą wzgłęd- 
ną I dobroć jej zawsze zależy przede- 
wszystkiem od dobrego surowca, któ- 
rym jest zasadniczy clement statysty- 
czny: pierwsze liczby, pierwsze obli- 
czenia istotnego ruchu wyhorców — 
więc nie bedziemy liczyli i przełiczali 
liczb prowizorycznych, aż nazbyt czę- 
sto przedstawiających tylko dobre chę- 
ci pewnych kół, nader ezynnych przy 
wyborach. Wedle prasy ozonowej prze- 
ciętna frekwencja w obecnych wybo- 
rach była wyższa miż w r. 1935 i osią- 
gnęła ponad 60 proc.-”. 

. a 

Ile Qzonu w Sejmie? 

„Gazeta Polska“ podaje imienny 
wykaz posłów, którzy wady do O- 
zonu sejmowego, Według tych o- 
bliczeń : 

„Zespół 


ZE ZZO Z Z ZZO 


poselski OZN. w nowym 


dła wprowadzenia do Izby posłów 
|z Zaolzia. 

| Wkrótce po zebraniu się nowowy- 
|branego Sejmu, projekt noweli, do- 
(tyczącej ustalenia ilości posłów i o- 
jkręgów wyborczych na Zaolziu, bę- 
idzie zgłoszony. Po jego uchwaleniu 


tak ocenił wyniki | 


Zaolzie otrzyma 2 posłów 


Projekt ustawy o wyborach dodatkowych 


głosowania 153.485, głosowało 110.961. 
Grzybkowski Aleksander, rolnik — 
44.983. 


Okręg 36 Chełm: uprawnionych do 
głosowania 223.662, głosowało 187.415, 
Lechnicki Tadeusz, rolnik 69.625, 
'Hołysz Józef, rolnik ——* 64.320. 

Okręg 38 Łuków: uprawnionych do 
głosowania 195.398, głosowało 124.47, 
Stoch Franciszek — 59.910, Górski Wła 
dysław — 48.980. 


Okręg 79 Łańcut: uprawnionych do 


| głosowania 165.199, głosowało 112.190. 


Ok 
Sejmie liczyć będzie 161 członków t $| 147379" gł 


około 88 proc.” 


© Gen. Żeligowskim 
Generała Żeligowskiego 


niku wyborów „negotiorum gestor 
polskiej opozycji“ i pisze: 

„Najełęższą i najodpowiedzialniejszą 
będzie obecna Twoja rola w Sejmie. 
Niema w tym Sejmie nikogo niczależ- 
nego, prócz Ciebie. Oczy całej Polski 
zwrócone będą ku Tobie. Piękna to 
jest roła, Panie Generale!” 

Wywody swoje kończy” Cat taką 
uwagą: 


„Szarzy ludzie” — napisałem w dniu, 


desygnowania kandydatów. Ta szara, 
masa  wysSzarzała jeszcze bardziej 
przez wybory wczorajsze. Ogarnia 


mnie strach za przyszłość Polski z tym 
Sejmem „polityków nieznanych”. 


nazywa | 
|red. Cat-Mackiewicz, pisząc o wy 


| Bartoszek Tomasz 63.871, Pieniążek 
Jan 59.677. 

12 Płock: Uprawnionych 
osowało 82.948. 

Klimkiewicz Stefan, rolnik — 33.551, 

Kaczorowski Klemens, rolnik 
25.959. 

Oprócz tego obliczenia Ścisłe 
wykazały, że inny jest wynik wy- 
| borów w Toruniu niż podano po- 
|przednio. Wynik osłateczny bę- 
| dzie podany oddzielnie. 


0 nawoływanie 
do boikotu wyborów 


Akt oskarżeniaą 
na G. Sląsku 


Donoszą z Katowic, że prokura- 
tura Sądu Okręgowego w Chorzo- 
| wie wygotowałą akt oskarżenia prze 


Użhorod i Munkaczew | ciwko adwokatowi dr. Władysławo- 


Z Rzymu donosi „Kurjer War- | 


szawski”: 

„Nadeszły do Rzymu wiadomości nie- 
mieckiej D.N.B. o możliwem opóźnie- 
niu ewaknacji Uogwaru, ze względu 


na znaczne trudności, na jakle napo-| 


tyka przeniesienie stolicy  karpatoru- 
skiej do Usztu. Wiadomość ta jest nie 
ścisła. Według informaeyj z kół wę- 


wi Tempce, prezesowi wojewódzkie- 
go zarządu Stronnictwa Pracy na 
| Śląsku, następnie przeciwko red. Sta 
„nisławowi Sopickiemu z Katowic i 
adw. Zbigniewowi Korfantemu z Ka 
| towie. 

Wszyscy oskarżeni z art. 156 i 
157 K. K. stoją pod zarzutem roz- 


gierskich, liczyć się natomiast należy powszechniania ulotek wzywających 


z możliwością, że rząd węgierski za-|(q njebrania 


proponuje pozostawienie przy Rusi! 
Ungwaru, jako siedziby władz lokal- 
nych, a nawet zgodzi się na przyłącze- 
nie do prowincji karpackiej  mlasta 
Munkacz. Kołą węgierskie przewida- 
ją, że propozycja ta spotka się z en- 
tuzjastycznem przyjęciem całego spo- 
łeczeństwa”. | 

Do tego dodać należy depeszę 
„Kurj. Warsz.“ z Berlina, donoszą- | 
cą: | 
„Rozeszła się w tutejszych kołach! 
politycznych podawana nieoficjalnie} 


udziału w wyborach 
łub oddawania nieważnych kart wy- 
borczych. Rozprawa odbędzie się w 
Chorzowie już w najbliższych 
dniach. 


Hakata działa 
w Gdańsku i na Śląsku 
Opolskim 


Donoszą z Gdańska, że Niemcy 


wiadomość o pobycie przed dwoma; gdańscy nie chcą odnajmować mie- 


dniami w Berlinie premjera rządu 
Karpatoruskiego, Wołoszyna. Z kim jed 
nak i w jakich sprawach rozmawiał 
Wołoszyn w Berlinie — trudno usta- 
lie”. 


© tygodniku filmowym 
PAT 


[4 
a 
Tygodnik „Zaczyn* poświęca dłuż 
szy artykuł t rgodnikowi aktualno- 
ści PAT-a. Autor chwali 
ten tygodnik, a, chcąc wyrazić swo 
je najwyższe uznanie, pisze: 
„Dobrze też eryni P.A.T., stosując w 


szkań Polakom. Gospodarze tłuma- 
czą się tajną instrukcją, zakazującą 
przyjmowania Polaków. Władze 
gdańskie w wypadkach przekracza- 
nia zakazu grożą wypowiedzeniem 
hipoteki. 

Sprawą tą winny zająć się mia- 
rodajne czynniki polskie. 

Jednocześnie donoszą z Bytomia, 
że w pow. kozielskim, strzeleckim 
i opolskim, na Śląsku Opolskim, Zw. 
Niemieckiego Wschodu (Bund Deut- 


naszych kronikach filmowych techniez- | SCher Osten), prowadzi akcję na 
ny F merytoryczny układ aktualności, rzecz likwidacji polskich nabo- 
reprezentowany przez tygodniki nie- żeństw. Odbywa się to w ten spo- 
mieckiej „Uły”. | sób, że działacze B.D.O. spisują na- 
|wwiska udających się na nabożeń- 
[stwo lub wprost fotografują ich. 


Zmiana w poselstwie 


rozpisane być mają wybory dodat- ; norweskiem 

kowe, obejmujące odzyskane tereny Dotychczagowy sekretarz posel- 

Rzplitej. Najprawdopodobniej Sląsk stwa norweskiego p. August Flei- 

Zaolzański stanowić będzie jeden o- scher opuścił swe stanowisko. 

kręg wyborczy i wybierze wobec te-! Następcą jego został p. Knut To- 

go do Sejmu dwóch posłów, | massen, który już przybył do War- 
szawy i objął urzędowanie. Dipl. 


T 


Po wyborach do 


Frekwencja ustalona półoficialnie na 


W ub. niedzielę został w 
nowy Sejm. Wybory, jak już pi- | nu. 
saliśmy, miały w całym 
przebieg spokojny. 

Najbliższa niedziela, 13 listopa- 
da, zakończy ostatecznie okres 


ybrany|go klubu parlamentarnego Ozo- 
Jest organizatorem ozono- 
kraju, wych związków robotniczych. 
Klęska spotkała go właśnie w 
Sosnowen, gdzie wyborcami sa 


pański, 
W okręgu 14 Skierniewice 
Rawa Mazowiecka 


padł figurujący na 


| nu, b. posłowie Makowski i Szcze 


- Grójec prze 
pierwszem | 


Sejmu 
67,36 proc. 


Prenumera 
na prowincji 
tego dziennik 


SE E EA | rach. 
wa, ks. Szymanowski, Józef Milew > 
ski — urzędnik, Edward Dud.|, Dzisiaj bra 
kiewicz — nauczyciel, Łódź, Pi- 
kulski Radom, Pleszczyński - 


Konfiskata 


Nasze wczorajsze wydanie 
uległo konfiskacie. 


z a a ; 3 a nadto bez informacvj o wyb 
Orlański i Sokołowski—Warsza- yJ 


przepraszamy 


torzy i Czytelni 
otrzymali wskuł 
nasz z opóźnieni 


ki te uzupełniar 
za opóź 


źnieni 


spowodowane przez. siłę wyżsą Tra 


przeważnie robotnicy. miejscu listy kandydatów, b. po-| Radomsk, Jędrejak Jan — Puła. === Er 
wyborów do parlamentu, ponie-| Dr. Wojciechowski zajmuje wy|seł Tadeusz de Thun, kandydat wy, Szumański — Wilno, Du- KERI ER SPORTÓW Bycie 
waż tego dnia wojewódzkie kole- bitną pozycję we Lwowie. gdzie |ozonowy. B. poseł de Thun ode-|dziński i Dziekoński —: Byd- - żądan 
gja wyborcze wybiorą 64 senato- przepadł. Jest prezesem Związ-| grał w poprzednim Sejmie wybit- | goszcz, Pietrzak Świętochłowi- RZYM — ŁÓDŹ W ZAPASACH ôl a zał 
rów. ku legjonistów i peowiaków Ma- | ną rolę m. in. w głośnym kon-|ce, Roman Rudnicki — Lwów. W lokalu polskiej YMCA w Łodj Polsk. 

Umysły obywateli obrócą się | łopolski Wschodniej, posiada | flikcie, jaki rozegrał się z gen.| Wawrzkowicz — Rzeszów, ks. rozegrane zostały w poniedziałek mifi ñać s 

ku innym aktualnym zagadnie-| wpływy w przemyśle naftowym, | Żeligowskim w sejmowej komisji | Lubelski — Tarnów. Rer ratta mak ih ad Sowa 
niom kraju, przedewszystkiem | jest członkiem Rady Naczelnej O- wojskowej. Kięska b. posła de | MNIEJSZOŚCI NARODOWE reprezentacjami Rzymu i Łodzi. mi st 
zaś ku wyborom samorządowym, |zonu. W ostatnich miesiącach | Thuna przyszła nieoczekiwanie i AO j Zwyciężyła reprezentacja Rzymu $ emi 
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Tragedja czechosłowacka dobie- 
Tga końca. W nowych granicach, w 


. zmienionych warunkach rozpoczyna 


życie Druga Republika. Dziś, gdy 
żądania nasze zostały zaspokojone, 
a zabrane ongiś ziemie wróciły do 
Polski, nie od rzeczy będzie zapoz- 
nać się z nową strukturą Czecho- 
Słowacji, zastanowić się nad nowe 
mi stosunkami gospodarczemi i na- 
szemi możliwościami handlowemi w 
przyszłości. 

Politycy i żołnierze wykonali już 
swe zadania. Nadchodzi akt trze- 
ei, w którym na scenę wchodzą €- 
konomiści. Ich celem jest wygranie 
wszystkich tych atutów, któreby za 
pewnić nam mogły możliwie naj- 


T lepsze sąsiedzkie stosunki handlo- 


we i zastąpienie niemi stosunków 
dotychczasowych. 


Ozechosłowacja gruntownie zmie- 


hila swą strukturę gospodarczą: z 


kraju o przewadze przemysłu, stała 
się krajem o przewadze rolnictwa. 
W 100 proc. straciła swój. węgiel, 
tąłkowicie straciła słynny przemysł 
porcelanowy, w 60 proc. szkło, w 

proc. włókiennictwo. Produkty 
rolnicze znajdą w całości zbyt w 
Niemczech; wzamian za nie Czecho 
słowacja otrzyma wyroby przemy- 
słowe dla użytku wewnętrznego. 

Niemcy jednak pomylili się w 
swych kalkułacjach, sądząc, że za- 
bierając przemysł sudecki, pozba- 
wiają się groźnego konkurenta dla 
przemysłu własnego. Powtórzyli ten 
sam błąd, który raz już zrobili w 
r. 1915, niszcząc i ewakuując wów- 
czas włókienniczy przemysł w Ło- 
dzi. 


Identycznie przedstawia. się sytua 
cja w Sudetach. Miejscowy prze- 
myst był stary, oparty na przed- 
wojennym jeszcze poziomie 'tech- 
nicznym. Ostatnio z powodu ogra- 
niczeń rynkowych pracował tylko 
w.30 proc. swych możliwości pro- 
dukcyjnych. Przemysł ten pozosta- 
nie obecnie w Niemczech, a na je- 
Ko Miejsce wyrośnie w. Czechosło- 
wacji przemysł nowy, najnowocześ- 
niejszy, oparty na ostatnich wyna- ' 
lazkach i ulepszeniach  technicz- 
hych. Pracować będzie on w pierw- 
szym rzędzie dla zaspokojenia po- 
trzeb własnych, a potem i na eks- 
port. 


Dotychczasowy pęd przemysłu 
czeskiego. do Słowacji uległ ostat- 
nio zatrzymaniu. Dotąd istniał je- 
den kanon: jak najdalej od granicy 
niemieckiej. Dziś niema już miejsc 
odległych od tej granicy, a teren 
słowacki przestał już dawać gwa- 
rancję pokoju i bezpieczeństwa. To 
też istnieje plan stworzenia pasa 
przemysłowego naokoło Pragi. Pow 
Stanie tam nowy przemysł metalur- 
£iczny, włókienniczy, chemiczny i 
szklarski. 


Jaki los czeka przemysł sudec- 
ki, który znalazł się dziś w grani- 
tach Niemiec? Pracował on dotąd 
w dużej mierze na eksport, prze- 
ważnie dla Stanów Zjednoczonych. 
Specjalnie wielkimi odbiorcami bie- 
lizny pościelowej i stołowej były 
Wielkie hotele amerykańskie i trans 
atlantyckie linje okrętowe. Leez 
Ameryka od lat konsekwentnie boj 
kotnje towary hitlerowskich Nje- 
miec. Wewnątrz kraju również nie 
znajdzie się dla niego żadnych moż- 
liwości, stwarzających jedynie kon- 
kurencję dla przemysłu miejscowe- 
80. I znów wrócić musimy do Bał- 
anów i zrozumieć, dlaczego Niem- 
cy tak łakomem okiem spoglądają 
na południowy wschód Europy. 
Tam to szukać należy upragnio- 
nych konsumentów i to takich, któ 
rzy ponadto posiadają płynne zło- | 


żem naftę! 
MAY: 


X 
AN dotychczasowy handel z 
czechpsłowacją ulega zmianie zu- 
Bełnie zasadniczej. Po stronie im- 
Portu — większość towarów do- 
tychezas przez nas kupowanych, 
ła, po stronie Niemiec. Tak 
ląda sytuacja z koronkami, ak- 
i, pluszem, pasmanterjami, 
ami, porcelaną. W nowej sy- 
tracji powstał cały szereg takich 
Pozycyj, które moglibyśmy do Cze 

słowacji z łatwością eksporto- 
wać. Druga Repubłika została zi- 
pełnie bez papieru rotacyjnego, bez 
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rej Czechosłowacji 


(Od naszego korespondenta) 


sody, bez węgla i pewnych gatun- 
ków drzewa. W stosunku do prze- 
mysłu lnianego, który pozostał 
przy Czechosłowacji, zostało zama 
ło Inu. 

Istnieją jednak dwa „ale“. 

Po pierwsze, Czesi nie mają wiele 
towarów, któremi mogliby nam za 
nasz eksport płacić. A po wtóre i 
najważniejsze — istnieje nowa, sil- 
na i twarda konkurencja Nie- 
miec, w których interesie leży nie 
dopuścić kogokolwiek na nowy, za- 


wojowany rynek czechosłowacki, 
który Niemcy uważają za swą wła- 
sną domenę i który chcą trakto- 
wać, jako przedmiot wyłącznej 
własnej sfery wpływów. 

Bezcłowy wwóz towarów sudec- 
kich do Czechosłowacji zadaje 
śmiertelny cios wszystkim tym, 
którzyby usiłowali nawiązać stosun 


Niemiec jest powstanie nowych, 
znakomicie skróconych połączeń ko 
lejowych tranzytem przez terytor- 
ja czeskie. Berlin, Drezno, Wiedeń, 
Monachjum wybitnie się przybliży- 
ły. Otóż należności za tranzyt cze- 
ski płacone będą nie gotówką, lecz 
węglem, którego Czesi koniecznie 
potrzebują. Będą płacone ich, do- 


ki handlowe z Czechosłowacją. 
Polityka ulg i przywilejów wy- 

daje rezultaty. Jednym z najważ- 

niejszych sukcesów gospodarczych 


tychczas własnym, tym samym wẹ- 
glem sudeckim — z tą tylko różni- 
cą, że... będzie on o całe 7 proc. 
tańszy niż dotychczas. Węgiel za- 
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windykacja poetycka 


W 20-tą rocznicę śmierci Guillaume'a Apollinaire'a 


Dwadzieścia lat temu, 9 listopa- 
da, umarł w Paryżu, wskutek ran 
odniesionych na froncie, Guillaume 
Apollinaire-Kostrowicki. 

Warto zastanowić się dzisiaj nad 
losem tego poety, w którym Fran- 
cja czci swego ostatniego wielkiego 
liryka, twórcę tego samego kalibru, 
co Baudelairey Verlaine, Rimbaud i 
Mallarme. Los — okryty tajemnicą. 
Apollinaire, syn Polki z Trok i 
wybitnej osobistości rzymskiej ze 
sfer Watykanu, urodził się w Rzy- 
mie, w osiemdziesiątych latach ubie- 
głego stulecia. Lata pacholęce spę- 
dza w liceum miejskiem. Młodość 
jego jest okresem, dotąd słabo zba- 
danym, podróży i peregrynacji. A- 
polinaire wraz z matką odwiedza jej 
rodzinną Wileńszczyznę, w drodze 
powrotnej zatrzymuje się na pewien 
czas w Pradze, zawadza o Holan- 
dję i Belgję, popasa w Nadrenji i 
wreszcie osiada .w Paryżu, na. skrom 
nej posadzie bankowej. 

Tutaj szybko zwraca na siebie 
uwagę młodzieży literackiej i malar 
skiej umysłowością niezwykłą i fa- 
scynującą. W okresie 1907—1910 
skupiają się wokół niego tacy poeci, 
jak Max Jacob, Andre Salmon, 
Reverdy, tacy malarze, jak Picas- 
so, Metzinger, Marcoussis, a więc 
pisarze i artyści, których wpływ 
ukształtuje sztukę i literaturę epo- 
ki. Wiersze jego wydają nowy ton, 
poetyka jego burzy dotychczasową 
rutynę symbolistyczną. Apollinaire 
był jednym z pierwszych teoretyków 
i animatorów kubizmu, artykuły je- | 
go o malarstwie, drukowane w! 
„Wieczorach Paryskich", były rewe 
lącją prądu, który przeobraził sztu- 
kę plastyczną Europy. 


PIOLO 


Na jednej ze scen nowojorskich 
wystawiono w roku 1935 sztukę, któ 
ra w świetle rzeczywistości dzisiej- 
szej nabiera charakteru proroczej: 
wizji politycznej. Autorem sztuki, 
zatytułowanej: „Jeżeli to. zdrada 
stanu“ był John Holmes, pastor je- 
dnego z licznych kościołów amery- 
kańskich. 

Bawiąc w roku 1931 w Anglji, 
John Holmes miał sposobność ze- 
tknięcia się z Gandhim, który przy- 
był do Londynu, aby przez osobisty 
kontakt z królem i członkami rządu 
uniknąć rozlewu krwi w Indjach. 
Gandhi oświadczył  Holmesowi, że 
uważał to za jedyne wyjście z nie- 
zwykle grożnej sytuacji. 

Spotkanie z Gandhim tak wstrzą- 
snęło pastorem Holmesem, że wró- 
ciwszy do Nowego Jorku postano- 
wił napisać na ten temat sztukę. 
Jej myśl przewodnia polega na tem, 
że vi szość narodów świata chce 
pokoju i ulega wojennej psychozie 
pod wpływem nieodpowiedzialnej agi 
tacji. Trzeba zrobić wszystko, aby 
psychozę wojny zamienić na psycho- 
zę pokoju. 

Sztuka rozpoczyna się w:dniu wy- 
borów nowego prezydenta Stanów 
Zjednoczonych. W przeddzień wybo- 
rów rząd amerykański wysłał do Ja- 
ponji ultimatum w związku z ostrze 
liwaniem gmachu ambasady amerv- 
kańskiej w Tokjo. Japonja nie dała i 
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Można śmiało powiedzieć, że Apol- | 


linaire zapłodnił swą epokę nowym 
stylem. Dwa tomy jego wierszy, 
„Alkohole“ i „Kaligramy”, stają się 
dla poetów wszystkich krajów doby 
wojennej i powojennej źródłem nauk 
i natchnień. Błąd popełniają ci, któ- 
rzy usiłują zamknąć twórczość Apol- 
linaireea w  szufladce futuryzmu. 
Poezja jego jest czemś nieskończe- 
nie szerszem, jest żywiołem, który 
nie da się uwięzić w żadnej formuł- 
ce. Pewne jej pierwiastki, pewne jej 
zwłaszcza chwyty techniczne i gra- 
ficzne legły u podstaw tego, co zwy 
kło się nazywać futuryzmem. Ale 
Apollinaire, ich wynalazca, przera- 
sta je o całe niebo najczystszej in- 
spiracji metafizycznej: jest to poe- 
ta-orfista, który pojmuje i odczuwa 
życie, jak religje objawioną. Stąd 
witalizra przepojony radosną wiarą, 
stąd gloryfikacja codzienności, upa- 
janie się wielkością rzeczy małych, 
stąd również skłonność do mistyfi- 
kacji, tej odwrotnej strony objawie- 
nia. I stąd również tragizm, ak- 
ceptacja boskiej tajemnicy świata, 
jego pozornego bezsensu: 


Nie lituję się nawet nad samym sobą 

I nie mogę wyrazić swej udręki 
milczenia 

Wszystkie słowa które miałem do po- 
wiedzenia zamieniły się w gwiazdy 

Ikar usiłuje wznieść się do każdego 
z mych oczu 

L ciężarny w słońca płonę pośrodku 


dwu mgławic 

Co zrobiłem zwierzętom  teologicz- 
nym inteligencji 

Niegdyś umarli powracali aby mnie 
wielbić 


, > . | 
I wypatrywałem końca świata 


Ale mój koniec nadchodzi świszcząc 
jak huragan”. 
Tym huraganem była wojna. Ran- 
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zadowalającej odpowiedzi — zdaje 
się, że wybuch wojny w ciągu naj- 
biiższych 24 godzin jest nieuchron- 
ny. Ale nowy prezydent jest przeciw 
nikiem zbrojnego konfliktu, przeciw- 
stawia się politykom, prącym do 
wojny. Aż tu nagle przychodzi wia- 
domość, że Japończycy zajęli Manil- 
lę. Najbliższe otoczenie prezydenta, 
zwłaszcza ministrowie wojny i ma- 
rynarki, uważają, że Stany muszą 
teraz wystąpić zbrojnie. Ale prezy- 
dent jeszcze się waha. Wysyła do 
Tokjo depeszę, domagającą się wy- 
cofania wojsk z Manilli. Zatrzymuje 
flotę amerykańską, płynącą pełna 
parą ku Filipinom. Powoduje to dy- 
misję ministra marynarki, który o0- 
skarża prezydenta o tchórzostwo i 
zdradę. 

W akcie drugim prezydent dowia- 
duje się od jednego z admirałów, że 
zajęcie Manilli przez Japończyków 
było odpowiedzią na tajną mobili- 
zację floty amerykańskiej. A więc 
to nie daponja, lecz Ameryka roz- | 
poczęła właściwie wojnę! Jesteśmy | 
świadkami wielkiej awantury między 
prezydentem i delegacją kongresu, | 
domagającą się niezwłocznego wypo 
wiedzenia wojny. Rezultat jej jest 
taki, że kongres, korzystając ze swo 
ich praw, wypowiada wojnę ponad 
głową prezydenta. W myśl konsty- 
tueji, z chwilą wybuchu wojny cała 
władza wojskowa przechodzi w ręce 


laby stać się jednym 


ny w głowę na froncie, Apollinaire 
uległ w r. 1917 trepanacji czaszki, 
co tak podkopało jego zdrowie, że 
lekkie przeziębienie przyniosło mu 
śmierć. 

Apollinaire jest poetą tłunmtaczo- 
nym na wszystkie kulturalne języki 
świata. Dopiero po wojnie sława je- 
go zaczęła promieniować, twórczość 
jego oddziaływać na nowe pokole- 
nia piszących. Każde z tych poko- 
leń odnowa i po swojemu odkrywa 
Apollinaire'a, czego Świadkami je- 
steśmy obecnie w Polsce, gdzie naj- 
młodsza młodzież poetycka usilnie 
czyta i tłumaczy „Alkohole” i „Ka- 
ligramy“. 

W Polsce też Apollinaire był naj- 
obficiej i najlepiej tłumaczony. Prze 
kładali go: Anna Ludwika Czerny, 
Kazimierz Bukowski, Adam Ważyk, 
Stefan Napierski, Roman Kołoniec- 
ki, Jerzy Zagórski i inni, których 
nazwiska niesposób spamiętać. A- 
dam Ważyk, kongenjalny tłumacz 
„Strefy“, ogłosił także w wydaniu 
książkowem wybór nowel Apolli- 
naire'a „Heretyk i spółka“. 

Ale nie mamy dotąd książkowe- 
go wydania spolszczonych poema- 
tów i wierszy Apollinaire'a. A prze- 
cież w bardzo pokaźnym dorobku 
jego tłumaczy można dokonać selek 
cji najcelniejszych przekładów, któ- 
ra miałaby wszystkie dane na to, 
z klejnotów 
nowej poezji polskiej. Jest to jedy- 
ny sposób uczczenia poety, którego 
kultura francuska uważa za jeden 
z najcenniejszych darów Polski. 

A vous — messieurs les editeurs. 


St. Br. 


izja sceni 


iodea Chamberlain 


prezydenta. I oto prezydent oświad- 
cza, że nie podpisze rozkazu, naka- 
zującego flocie kroki wojenne. Człon 
kowie kongresu grożą, żądają jego 
dymisji. Jeden z nich rzuca ironicz- 
ną uwagę: A możeby pan udał się 
do Japonji i złożył miecz u nóg mi- 
kada? Prezydent chwyta się kur- 
czowo tej myśli, postanawia polecieć 
do Japonji. 

W roku 1935 sama myśl o tem, że 
najwyższy dostojnik państwowy, kie 
rujący wielkiem mocarstwem, mógł- 
by się udać do przeciwnika i prosić 


go o pokój, wydawała się nawet w 
Ameryce takim absurdem, że sztukę | 
pastora Holmesa zdjęto po kilku 
przedstawieniach z afisza. Kto wie, | 
jakiby ją los spotkał, gdyby komuś | 
wpadło do głowy wystawić ją po lo- 
cie Chamberlaina do Berchtesgaden, | 
po pielgrzymkach premjera angiel- | 
skiego do Godesberg i Monachjum... | 

„Jeżeli to zdrada stanu'* ma jesz- 
cze akt trzeci. Prezydent przybył do 
Japonji. Premjerem japońskim zo- 
stał przedstawiciel partji wojskowej. | 
Poseł angielski, który wziął na sie- | 
bie funkcję pośrednika, musi puścić 
w ruch wszystkie dyplomatyczne 
chwyty, aby zmusić go do zajęcia 
miejsca przy wspólnym stole z pre- 
zydentem. Kiedy wreszcie dochodzi | 
do narady, przedstawiciel Japonji wy | 
suwa warunki tak dła Ameryki apo- | 
karzające, że nawet nowojorski apo- 


Praga, w listopadzie 1938. 


graniczny, importowany tańszy od 
produkowanego w kraju! Cóż za 
paradoks! 

Osiągnięcie to stało się możliwe 
dzięki zarządzeniu władz niemiec- 
kich, nakazującemu niewliczanie do 
kalkulacji kosztów transportu wę- 
gla z Sudetów do Czechosłowacji. 
Jasnem się staje, że gdy miejsce 
kalkulacji kupieckiej zajmuje kal- 
kulacja polityczna, zdrowa konku- 
rencja przestaje istnieć. 

Trudności wywozu do Czechosło- 
wacji istnieją dla nas również i na 
odeinku rolniczym. Od Czechosło- 
wacji odpadły przedewszystkiem o- 
kręgi konsumcyjne, jeśli chodzi o 
żywność. Sudety ze swemi świato- 
wemi uzdrowiskami,  Karlsbadem, 
Marienbadem, Francesbadem, były 
poważnemi odbiorcami pszenicy, jaj, 
nabiału, mięsa. Sudety były żywio- 
ne przez Słowację. Dziś odpadła 
ewentualność sprzedaży naszych 
produktów rolniczych, gdyż cze- 
chosłowackie okręgi produkcyjne, 
a w pierwszym rzędzie Słowacja, po 
siadają same nadmiar towaru. Nie- 
ma z tem zresztą kłopotu, gdyż na 
Rzeszę Niemiecką spadł dziś cię- 
żar karmienia Sudetów, to też ku- 
pować ona będzie całą nadwyżkę 
produktów rolnych. 

X 

Tak w ogólnych zarysach kształ- 
tuje się nowa sytuacja gospodar- 
cza Czechosłowacji i zmienione wą 
runki handlowania z nią. 

Pozostaje jeszcze do przestudjo- 
wania najaktualniejszy probłem go- 
spodarczy, wynikły z odzyskania 
przez nas ziem Śląska Zaołzańskie- 
go, a wraz z nim wielkiego i boga- 
tego przemysłu. W następnej kores- 
pondencji postaramy się oświetlić 
go z tutejszego punktu widzenia. 

Dziś, zastanawiając się nad no- 
wą sytuacją handlową, stwierdzić 
należy, że czeka nas wielką pra- 
cą. Ekspansja polska na rynek 
czechosłowacki pochłonie wiele wy- 
siłków. A rezultaty? Trudno coś- 
kolwiek dziś przesądzać, raczej je- 
dnak należy być pesymistą. Mię- 
dzyministerjalna komisja polska, 
która od paru tygodni prowadzi ro 
kowania w Pradze, natrafia na po- 
ważne trudności i duże przeszko- 
dy. Podczas gdy politycy pogodzili 
się już raczej z faktem, że nowa 
Czechosłowacja przestała dla nas 
istnieć jako rynek zbytu, ekonomi- 
ści nie dają za wygraną, radząc i 
obmyśłając plany zaradzenia złu. 
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w do Berchiesygucem 


stoł pokoja nie może ich przyjąć. 
Wydaje się, że sytuacja jest bezna- 
dziejna. I oto, w chwili najbardziej 
tragicznej, następuje nieoczekiwany 
zwrot. Lot prezydenta wstrząsnął 
narodem japońskim. W kraju wy- 
bucha powstanie, wojsko nie chce 
strzelać do powstańców, tłum oswo- 
badza z więzienia jednego z najwy- 
bitniejszych pacyfistów. Rozentu- 
zjazmowane masy zanoszą go na rę- 
kach do cesarskiego pałacu, mikado 
powierza mu ster rządów. Pokój u- 
ratawany! 

Jak widać, opowieść sceniczna pa- 


[stora Holmesa ma w sobie obok pro 
| roczych 


rózbrajającej 
można nad tem 


wizyj, moc 


naiwności. Ale 


| przejść do porządku. Rzecz najważ- 


niejsza w tem, że autor sztuki. po- 
trafił dojrzeć w otaczającej go rze- 
czywistości nietylko materjał dla ta 
kiej, czy innej kliszy fotograficznej, 
że nisząc ję, był fanatykiem pewnej 
ideolczji, mniejsza o to, słusznej, 
czy niesłusznej. 

Gdyby twórcy byli w mniejszym 


stopniu rzemieślnikami, a raczej fa- 
natykami idei, kto wie, czy poziom 
twórczości nie byłby o wiele wyższy, 
niż ten, na którym się znajdnje ona 
| dotychczas. Ale to już zagadnienie 
natury specjalnej, nie mieszczące się 
w ramach 


dziennikarskiej notatki. 


(fr.) 


Rozbudowa skrzydeł Amelii 


Liezba eskadr wz 


W nowoczesnej wojnie decydujące 
znaczenie dla każdego kraju ma flota 
powietrzna. Liczebność i wyposażenie 
lotnictwa, rozbudowa przemysłu lotni- 
czego, oraz budżet lotniczy są dziś 
wykładnikami, na podstawie których 
można z dużem przybliżeniem ocenić 
ogólną potęgę wojskową danego kra- 
ju. 

O możliwościach militarnych Anglji 
decydują dwa czynniki: flota morska 
i powietrzna. Na morzu Wielka Bry- 
tanja w dalszym ciągu zachowuje 
przowagę. Układ morski pomiędzy 
Anglją a Rzeszą z roku 1935, w któ- 
rym ustalono stosunek sił morskich 
na 85:100 jest w dalszym ciągu za- 
chowany. A jak jest z lotnictwem ? 
Prasa angielska sugeruje opinję, że 
lotnictwo jest jeszcze niewystarcza ją- 
ce, a obrona przeciwlotnicza zbyt sła- 
ba, aby zapewnić bezpieczeństwo wy- 
spy. Czy tak jest rzeczywiście? Czy 
naprawdę na obronę przeciwlotniczą 
Londynu składało się tylko 100 dział? 

Wiadomo jest powszechnie, że w 
wyścigu zbrojeń, szczególnie w ciągu 
ostatnich trzech lat, Wielka Brytanja 
wysunęła się na czoło. Jeżeli dziś, po 
latach wytężonych wysiłków, po lā- 
tach pracy przemysłu wojennego na 
trzy zmiany, po wydaniu zawrotnych 
sum na zbrojenia, inspiruje się wersje 
o swej bezbronności, to coś nie jest 
w porządku. Prawdopodobnie są inne 
przyczyny, nakazujące w ten sposób | 
oświetlać stan armji angielskiej, Od- | 
nosi się wrażenie, że Anglja poprzez 
prasę pragnie usprawiedliwić się wo- | 
bec opinji zagranicznej ze swego sta- | 
nowiska zajętego we wrześniu b. r.| 
Zabiegi dyplomacji angielskiej ńad | 
zbliżeniem anglo-amerykańskiem, pro- | 
wadzone konsekwentnie od pewnego | 
czasu, zaczęły już wydawać pozytyw- | 
ne rezultaty. Tymczesem pozostawie- | 
nie Częchosłowacji jej własnemu loso- 
wi, po tak niedawno jeszcze składa- | 
nych zapewnieniach pomocy, niezbyt | 
korzystnie zostało przyjęte za Ocea- | 
nem. Trzeba znaleźć jakąś przyczynę, | 
która mogłaby usprawiedliwić posu- 
nięcia wrześniowe, 

W roku 1935 Anglja, zaniepokojona 
tempem zbrojeń innych mocarstw, zde- 
cydowała się na wielki: plan rozbudo- | 
wy swojego lotnictwa, W Londynie | 
zdano sobie sprawę, że dziś sama flo- 
ta morska nie zapewni ani bezpieczeń 
stwa wyspy, ani dominjów. © całko- 
witem zrozumieniu potrzeby posłada- 
nia silnego lotnictwa przez rząd i par- 
lament angielski świadczy najwymow- 
niej olbrzymi budżet lotniczy. Od ro- 
ku 1934 przeliczona suma na rozżbu- 
dowę i utrzymanie lotnictwa wzrosła 
sześciokrotnie i w 1938 r wyniosła 
103 miljony funtów, a więc około 2,6 
miijardów złotych. Tak. wielkie dotą- 


Zygmunt Nowakowst: 
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Dyrektor spojrzał przez. okula- 
ry bocznynt wzrokiem, W 
trzymał list, zanim 
brał się do czytania, 
czął o tem, że nieszczęścia cho- 
dzą po ludziach, nieszczęścia 
przeróżne. Kołując dodał, że trze- 
ba zawsze być przygotowanym 
na wszystko, nawet na najgor- 
szą wiadomość, która może spaść 
niespodziewanie. Tak więc i w 
tym wypadku -niech Dmytro... 
Zawahał się na sekundę, a wi- 
dząc, że słowa tego wstępu mija- 
ją prawie niesłychane i nie robią 
na wieźniu ujemnego wrażenia. 
wydobyf list z koperty i powoli 
dukać al, syiabizując naba- 
brane ołówkiem, niewprawną rę- 
ką zdania. 


jednak za-| 
mówić po- 


Hry 


List był od szwagra Dmytra, 
który w wojsku służąc, posiadł 
trudną sztukę pisania. Po sakra- 
mentalnych formułach wstep- 
nych, wiee po pochwaleniu Boga 
i po wiadomości, że wszyscy są 
zdrowi, donosił szwagier w sło- 
wach prostych, bez dalszych o- 
gródek, że właśnie tydzień temu) 
pochowano żenę Dmytra, które j| 
zmarło się na jakieś zapalenie. 
Pogrzeb odbył się porządnie 1 ro- 
dzina kosztów nie żałowała. Śpie- 


rosła zgórą dwukrotnie 


cje na flotę powietrzną musiały za“ 500.000 egz. został w krótkim czasie 
pewnić jej wzrost. ,rozsprzedany. W każdem mieście two- 

W ciągu trzech lat, t. j. od kwiet- | rzą się korpusy ochotnicze, mające za 
nia 1935 r. do kwietnia 1988 r. ilość | zadanie kierować obroną ludności cy- 
eskadr wzrosła z górą dwukrotnie, bo wilnej. W ubiegłym roku fabryki wy- 
z 58 do 123. W sierpniu bieżącego ro- produkowały 20 miljonów masek prze- 
ku metropolja dysponowała 68 eska- ciwgnazowych, przyczem 9 miljonów 
drami bombardującemi, 30 myśliw- | zdeponowano w Londynie. W ciągu 
skiemi, 15 dalekiego wywiadu i 10 , ostatnich miesięcy stworzono nowe 
eskadrami współpracy. Stan posiada-' cztery baterje przeciwlotnicze, które 
nych samolotów w pierwszej linji po- otrzymały kolejne numery 196—199, 
większył się w trzyletnim okresie z. oraz kompanję reflektorów nr. 347. 
580 samolotów do 1542, a więc blisko ' Do dnia 1.VI b. r, polecono sformowa- 
trzykrotnie. Lotnictwo morskie dyspo- nie 10 następnych bateryj. Przemysł 
nuje obecnie 450 wodnosamolotami wyprodukował nowy model działa 
wobec 170 w roku 1935, Należy przy- przeciwlotniczego, przeprowadzone w 
tem zaznaczyć, że większość samolo- Wembley próby dały doskonałe wyni- 
tów stanowią typy nowoczesne, roz- Zmodernizowano O.P.L. na wielu 


tach floty wojennej, dzięki czemu 
zapewniono bezpieczeństwo flocie, a 
według opinji specjalnej Komisji, każ- 
|dy samolot lecący poniżej 3,000 nad 
okrętem zostanie zestrzelony, zanim 
| zdąży wyrzucić bomby. 
nowych pilotów. W ciągu ostatnich) W trosce o bezpieczeństwo przemy- 
dwóch lat wcielono 4750 przedpoboro- | słu wojennego szereg wytwórni lotni- 
wych, a w szkołach w Halton i Crom-'| czych został przeniesiony na za- 
vell, przygotowuje się 1.458 mechani-' chód wyspy, dzięki czemu droga dla 
ków, radjotelegrafistów itp. , nieprzyjacielskich samolotów, lecących 
Powiększone tak wydatnie lotnictwo od wschodu, wydłużyła się o przeszło 
potrzebuje dla racjonalnego jego tak- 100 mil angielskich. Dla zapewnienia , 
tycznego wykorzystania odpowiedniej produkcji nawet w najcięższych chwi-, 
ilości lotnisk. Przed paru laty metro- lach, rząd angielski zagadnienie prze- | 
i 
| 


i 


polja posiadała ich 52, obecnie liczba mysłu wojennego znacznie rozszerzył, 
ich wzrosła do 111, Dla lotnictwa mor tworząc bazy zaopatrzeniowe w Ka- 
skiego rolę lotnisk spełniają lotniskow nadzie. Przy wydatnej pomocy Stanów 
ce. Program zbrojeń przewiduje wybu Zjednoczonych powstaną w Kanadzie 
dowanie 10-ciu do roku 1939. Większa wytwórnie, produkujące samoloty na 
część programu została wykonana. O~- zasadzie licencji amerykańskiej, O- 
statnio marynarka angielska. zamówi- prócz tego w b. roku Stany Zjednoczo 
ła w stoczni Vickers-Armstrong lotni- ne dostarczyły większej ilości samolo- 
skowiec „Indomitable“ o wyporności tów bombowych typu Lockhead Elec- 
23.000 tonn kosztem około 90 miljo- tra dla lotnictwa metropolji i Kanady. 
nów złotych. Poprzednio zamówione w Po trzech latach wytężonej pracy 
tej stoczni dwa lotniskowce „„Illu- wygłaszanie zdań o bezbronności An- 
strious* i „Victorious“ są pośpiesznie glji jest conajmniej przesadą. W tych 
wykańczane. , warunkach można mówić o każdej in- 

W parlamencie została uchwalona nej przyczynie  ustępliwości polityki 
ustawa o biernej obronie przeciwiotni- angielskiej, ale nie łatwo jest tłuma- 


czej. Opracowano krótki podręcznik czyć się nieprzygotowaniem floty po- 
obrony, który w olbrzymim nakładzie wietrznej. 


e N « LJ 
We Lwowie — po niemiecku 


© demonstracji w Użhorodzie 


Organ niemczyzny małópolskiej— 
„Ostdeutsches Volksblatt“ ze Lwo- 
wa — poświęcił ostatnio dużo miej- 
sea sprawie utworzenia przez rząd 
karpato-ruski ks. Wołoszyna podse- 
kretarjatu stanu dla spraw 20-ty- 
sięcznej ludności niemieckiej na 
Rusi Podkarpackiej oraz wydaniu 
zezwolenia na istnienie ugrupowa- 
nia niemieckiego p. n. „Deutscher 
Volksrat", 

Pismo omawia przebieg manifesta 
cji niemieckiej w Użhorodzie, na 


której podkreślono ideowy związek 
niemczyzny na Rusi Podkarpackiej 
Zz Rzeszą i z jej wodzem. Impreza 
powyższa została zakończona wspól 
nem odśpiewaniem narodowego hym 
nu niemieckiego (Horst-Wessel- 
Lied). W manifestacji wzięła udział 
— jak to ze specjalnym naciskiem 
podkreśla pismo — ludność ukraiń- 
ska, odnosząc się do organizatorów 
manifestacji w sposób niesłychanie 
przyjazny i życzliwy. 


26) zienni. Potem na głos dzwonka 
przybiegli inni i stanęli w pro- 


gu, patrząc na to ciało skłębione, mógł 


Nie słuychamna EBCH DEE ŚĆ 
Brunatni szłurmowcy przeciw kardynałowi Hiondowi 


Narodowo-socjalistyczny tygodnik 
„Der SA — Mann“ w numerze z 28 
października r. b., jak donosi Za- 
chodnia Agencja Prasowa, nawiązu- 
jąc do przemówienia, w którem Pa- 
pież stwierdził, że istnieje tylko je- 
den wielki i powszechny rodzaj ludz 
ki, gdzie niema miejsca dla różnych 
ras — przypomina, że Mussolini nie 
pozostawił mowy Papieża bez odpo- 
wiedzi, oświadczając, że świat byłby 
szczęśliwy, gdyby Żydzi 
tylu przyjaciół, którzy z a 
stępują w ich obronie i 
do zupełnej zmi 

„O takich 


Zapomniano o wzajemności 


W rocznicę deklaracji z dn. 5.XI 


W krajowej prasie niemiec- 
kiej ukazał się obszerny 
nikat niemieckiej mniejszościo- 
wej agencji prasowej Deu- 
tscher Pressedienst im Polen, o 
kreślający stanowisko imniejszo- 
ści niemieckiej w Polsce wobec 
rocznicy deklaracji z 5 11. 1937 r. 

Zdaniem cytowanej agencji mi- 
niony rok zawiódł nadzieje mniej 
szości niemieckiej na przychylne 
traktowanie jej spraw przez Pań- 


„stwo Polskie, mimo, że wykazy- 


wała ona zawsze pełne zrozumie: 
nie dla państwowych interesów 
Polski i że była w życiu kraju 
elementem pozytywnym. 

W zakończeniu wyraża agen- 
cja nadzieję, by w najbliższym 
czasie mogło. dojść do zgodnego 


załatwienia położenia prawnego 
Niemców w Polsce na drodze 


bezpośredniego porozumienia mię 


Plan Króla Karola II 


Przedmiot narad w czasie wizyty brdyńskiej 


Korespodent londyński „I.K.C.* 
notuje pogloskę, że król Karol 
rumuński przedstawi w czasie 
swej bliskiej wizyty w Londynie 
plan samoobrony gospodarczej 
Europy południowo - wschodniej 
przeciw naciskowi Rzeszy. 


Plan ten  przedyskutował o 


Na czół 
SA — Mann“; fotografję jednego uwą sS 
nich przedstawiamy poniżej. Chodfrzenia 
tu o kardynała Augusta Hiondfiwych 


€ 


który jako żyd piastuje wysoki kon 

rząd kościelny“‘. budow: 
Tygodnik niemiecki podaje przeć cyjnyc 

tem fotografję kardynała Hlonda $,:;%: 


Kongresu Fucharystycznego w Li 
, blanie 


spada na Kościół katolicki. Ji szu 
Hu, cz! 
hczaso! 
czności 


Jednocz 


tych sl 

dzy Państwem a mniejszościijm, a c 
komu-| niemiecką. podark 
Zachodnia Agencja  Prasowijizwycz: 
opatruje komunikat takim kopprawy 
mentarzem: owe ra 


„Wywody mniejszościowej sewane 
gencji niemieckiej pomijają aNiemcar 
petnem milczeniem istnienie zot chętni 
bowiązań strony niemieckiej wojSunki I 
bec ludności polskiej w Niem stwam 
czech, która też ma swoje potrzej łudnie 
by i interesy życiowe, czekajądjhiór pr 
od lat na załatwienie. febnych 

Świadczenia nie mogą być jedfiności, 
nostronne i dlatego agencja wii produk 
na pamiętać o tem, że formułefwemi s 
wanie sięgających zbył daleko pi Jednocz 
stulatów przy równoczesnym bi ść. chęti 
ku dobrej woli u czynników nićfiwienie | 
mieckich w Rzeszy wobec posttejk hy ul 
latów ludności polskiej w Nicen kanych £ 
czech jest naiwną próbą podej jalizac 
ścia. czynników polskich”. 


ulnych. 
Plany 

tzlędami 
Przez p 
t iijawn 
Stworze! 
europy” 
bie gos 
yskanie 
ich dla 


zygnowały jeszcze z konkurencji 
z PODRENY k Tiy, ; 

Wyrok ną adwokata- 
Rykowskiego zatwierdzony 


Sąd 


Apelacyjny  rozpatrywa 


; 5 słu o0 
statnio król Karol z regentem Ju-i wczoraj proces adw. W iesława RY h stały: 
gosławji ks. Pawłem i premjerem | kowskiego, skazanego w I instan A 
Żułgarji. leji na 4 lata więzienia za przy! ERF 

Podobno król rumuński ma!właszczenie około 50 tysięcy zło tej 
wskazać, że dla wzmocnienia te tych pieniędzy klientowskich. na stó 
go bloku Anglja powinna wejść, Skargę apelacyjną popierał możliwy 
w ściślejszą współpracę gospodar adwokaci Brokman, | Jarosz sta proc 
czą w Europie południowo-wscho | Lent, jednak wyrok Sądu Okri zagrani 
dniej z Włochami, które nie zre- gowego został zatwierdzony. byt wic 

rumasa y niemie, 


Hryć, długo nosił ślady pobytu 
ojca w domu. Ojciec bił, czem 
„ ale również przynosił im, 


| 


mundur policjanta... I ta przepraje. niebez 
wa łódką przez jezioro... I krążcje I NONE 
Wszy in 


ręce| bogatą, a 


| 
| 
| 


ə 

ieść 

wów było dużo, trumnę sprawili 
ubrali Dmytrową we 
co miała najlepszego. 
dzieci? — spytał Dmytro 
cichym, zdławionym głosem. — 
A dzieci? 

Zanim jednak dyrektor prze- 
szedł do dalszej części listu, gdzie 
była mowa o dzieciach. stało się 
z Dmytrem coś dziwnego. Zawył, 
zgrzytając zębami. Pięścią zaczął 
bez pamięci walić się w łeb, w 
piersi. Skuczał jak pies. Tchu mu 
zabrakło nagle. Rozdarł na pier- 
siach kabat więzienny i poszar- 
pał koszulę. Chcieli go powstrzy- 
mać obaj dozorcy ale Dmytro o- 
depchnął ich. Zatoczył się w ko- 
ło po kancelarji, przypadł ręka- 
mi do ścian, drapiąc mur. Osza- 
lał. Coś mówili do niego, nie sły- 
szał jednak, nie wiedział, gdzie 
jest i co się z nim dzieje. Nie- 


Wszystko, 


przytomny z bółu, osunął się na | 


podłogę, runął całem ciąłem i ko- 


1 
pać począł ziemię. Nie mieli przy | 


stępu do niego. Olbrzymim kor- 
pusem 
tał się, 


ko. 
Chwilkę stali nad nim bezrad. 
ni dyrektor i obaj strażnicy wię- 


miołane dreszczem nieustannym. 
Ktoś skoczył, aby sprowadzić le- 
karza, ktoś lał wodę na łeb Dmy- 
tra. Trwało długo, nim uspokoił 
się trochę, Łkał jeszcze, rzęził co- 
raz ciszej, cały w strzępach ko- 
szuli i kabatu, z pianą na war- 
gach, pokrwawiony, z sinemi gu- 
zami na czole. 


A dzieci? — wyszeptał wre- 
szcie półprzytomnie. — A dzieci? 
Mówcie! Agafja, Hryć? I Wasyl! 
Wasyl! Przecież. Wasyl dopiero 
skończył trzy lata... Wasyl! 
Posadzili go dozorcy na krze- 
śle,i dyrektor dalej czytać po- 
czął, Więc dzieciom nie będzie 
krzywda nijaka. Już się tam o 
nie zatroszczyli dobrzy ludzie w 
Drohini. Dwoje starszych wzięła 
do siebie babka i będzie im do- 
brze, tak jak w domu. Nawet mo- 
że lepiej... 

m Wasyl?! — jęknął Dmytro. 
Przecież... 
Dla tych 


dzieci, głównie dla 


małego Wasyla, skradał Się cza- 
sem 
wiedział, że chutor jest strzeżo- 


do domu w nocy. Dobrze 


co mógł. Więc bułkę jakąś, więc 
ubranie a raz nawet przyniósł 
całe pudło cukierków, w jakiejś 
karczmie zrabowanych. Położył 
te cukierki przy posłaniu dzie- 
ci, nie budząc ich ze snu, gdy zaś 
żona pytała o pochodzenie tych 
darów, palcem dał znak, że musi 
uciekać, że nie może ani pozo- 
stać w domu ani też mówić... 
A Wasyl?! 


ny, że mają oko na tę šamotna] tych dzieciach przeczytać. Więc 


chatę, że polują na niego, a jed-| AL 
nak, nie dbając 
wstrząsały drgawki, Mio-| kradał się w 
gryzł sobie ręce do krwi,ichał dzieci? 
głową tłukł o posadzkę, Wył dzi-; kochał, to 
lb 


o siebie, prze-| 
ciemności. Czy ko- 
Niewiadomo. Jeżeli 
po swojemu i dzieci 
ały się nagłych odwiedzin ojca. 


W gniewie będąc, bił bez miło- 


sierdzią 


i czasem najstarszy, 


nie dookoła kwatery posterunkć 
wego... I Baca, który na przekół 
wszystkiemu żyje., Potem tł 1 
chwila. na brzegu, gdy drugiegů już w 
policjanta pięścią zdzielił i z wnego 
nóż chwycił... Znowu pies, tef Jeśli ch 
O, jeszcze widać najjle to są 
ramieniu nagiem ślad tych zębów A atrakc 
straszliwych... ni bila 
iy przew: 
inejskiem 
k 


|nkach À 
na rzec 
i 


Dyrektor uznał lekturę listu zí 
skończoną i spytał, czy Dmytró 
chce coś odpisać. W danym wyj, 


Wasyl, czytał dalej dyrektor, | padku dyrektor sam pomoże 1 "BARR 
znalazł także opiekunów. Zabra-| pisać będzie pod dyktandem. Dm$ ją i T 
ła go ciotka, Parania, i ludzie tro jednak nie miał zamiaru od] WŚ 
okazali się dla najmłodszego | powiadać. Po co? Skoro zajęli PER 
dziecka bardzo dobrzy. Jakaś się dziećmi, to już wszystko w $ zg ga 
składka, jakieś ubranie, koszule... porządku... Nie, odpisywać nić ile 
Nawet poliejant, ten młodszy po-| będzie. Nawet podziękował dy bócid Ay 
sterunkowy, który od pół roku| rektorowi, że chciał go wyręczyć r; SS 
pełni służbę w Drohini, dał kil-| w tem pisaniu, jako że on, Dmyj g.) 2 nA 
ka złotych z wlasnej woli a o-|tro Ostafiejczuk, wiadomo, Bęc AGE 
prócz tego buciki piękne dziecku | czytać, ni pisać nie umie. s Eu 
sprawił... Wszyscy, wszyscy bar- Na zakończenie zapyłany, czę Udział 
dzo są dobrzy dla dzieci i niech | przecież ma może jakąś prośbe | łanicznyn 
się Dmytro me trapi o nie. A jak Dmytro myślał przez A. nii iy. bardzo 
wyjdzie z więzienia... | mógł zdecydować się ná“ Hpo ak pzy 

„A jak wyjdzie z więzie-| wiedź. Wreszcie głosem % tchyni YYnosit on 
nia...” — powtórzył cicho Dmy- | pokornym poprosił, aby u wol: Miko 0,4 
tro i kazał sobie jeszcze raz olno było przez trzy dni pod rzą ig proc. S 

modlić się za żonę w kaplicy adzo ZA 

gafja i Hryć u babki. No, to do- więziennej. Za żonę zm pi 28 + weźmie 

brze. A Wasyl u ciotki Parani, | dzieci żywe. Ale nie przyg, spól E nawet 

i sam policjant buty mu kupił...| nem nabożeństwie, tylko AE pm Angli 

Stanął Dmytrowi przed oczyma|sam. To znaczy dozorcy, jede wyne 

Józek Czyż, przypomniał go sobieļalbo dwóch, niech będą przy Niewątpi 
Dmytro od pierwszej chwili, więc| tem oczywiście. Byleby innyc 


od momentu, gdy śpiąc w ocze- 
retach, zobaczył 


tuż nad sobą 


więźniów nie było. 


(D. c. n.) 
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dowi Na czoło spraw najpilniejszych 
>ddnegofsuwą się obecnie kwestja roz- 
. Chodfrzenia naszych obrotów han- 
Hlond jwych z zagranicą. Sprawa ta 
ysoki konieczną konsekwencją 
budowanych zdolności pro- 
cyjnych przemysłu polskiego, 
ikłych z przyłączenia Zaol- 
zwiększającej się produkcji 
ykładi? :;U i t. d. , | 
jac „padwyżki produkcyjne uzy- 
rdynałjjhe w Zaolziu znajdą częścio- 
i stwi zbyt na rynkach, dla któ- 
sa Połih dotychczas produkowały, 
o wiwinak nie wyczerpuje to spra- 
i szukanie nowych rynków 
ytu, czy też rozszerzenie do- 
hczasowych jest dla nas ko- 
znością. 
Jednocześnie zbyt artykułów 
dych staje się coraz trudniej- 
szościijm, a dla 
5podarki posiada 
rasowijizwyczaj doniosłe. 
m kopbprawy te mają znaleźć czę- 
owe rozwiązanie przez spo- 
vej ajlewane rozszerzenie obrotów 
ją zwjiiemcami. Trzecia Rzesza bar- 
He 2070 chętnie obecnie pogłębia swe 
ej wo Sunki handlowe z wszystkiemi 
Niemftstwami, leżącemi pa wschód 
votrzejłołudnie od jej granic, oferując 
kajądjbiór produktów rolnych po- 
lebnych dla wyżywienia swej 
'ć jedności, płacąc jednocześnie za 
4 -winj produkty artykułami przemy- 
-mułofwemi swojej produkcji. 
ko piednocześnie Niemcy nawet 
m bnąść chętnie popierają uprzemy- 
w nićfwienie tych krajów, dbają jed- 
postis by utrzymało się ono w po- 
Niemranych granicach, t. zn. by indu 
podejfdalizacja opierała się głównie 
przeróbce własnych surow: 
||  przedewszystkiem rolni- 
ich, a następnie leśnych i mi- 
ralnych. 
Plany niemieckie pod temi 
ględami są: już zupełnie jasne 
przez prasę ofiacjalną otwar- 
* mjawniane. 
~ |Stworzenie „gospodarczej Mit- 
a Feuropy” z uzależnieniem od 
Ebie gospodarki tych państw, 
ZOfJPYskanie specjalnych ulg cel- 
jjch dla wyrobów swego prze- 


) r. 4 


-A 


rencji 


rywa 


va RYTU oraz zapewnienie dla 
slan stałych rynków zbytu — 0- 
przy cele zasadnicze Trzeciej Rze- 
; złoj Pa odcinku gospodarczym. 
są W tej sytuacji oraz ze wzglę- 
ierali 02 stale panujące trudności 


iż ją możliwościach i opłacalności 
Jkręji U produktów rolnych na ryn- 
zągraniczne, umieszczanie ich 
zbyt wielkich ilościach na ryn- 
so niemieckim może stać się dla 
cpraj* niebezpieczne i to szczegól- 
rążej(j] wówczas, gdy nie wyczer- 
inkoj/Vszy innych możliwości na 
ekófjfhkach europejskich, stracimy 
1 Hna rzecz innych, uzależniając 
ziegi już wówczas całkowicie od 
i zj Wnego odbiorcy. 
ten Jeśli chodzi o rynki europej- 
e nihe to sa one dla nas specjal- 
:bów ki atrakcyjnemi, ponieważ do- 
p" bilans handlowy posiadą- 
u zł erre watnie z państwami eu- 
R jskiemi, natomiast ujemny 


wyją, ajami zamorskiemi i jeśli cho 


że Ig 9 Europę to tylko z Niemca- 


Smi Z.S.R.R.. Bułgarją, Danją, 
DĄ Feja i Turcja. 

ajeti / obecnej chwili wśród szere- 
o W, możliwości jakie posiadamy 
nie , południowym wschodzie Eu- 
dy: 3 specjalną uwagę winniśmy 
czyć „Tócić na rynek francuski, któ- 


my Y jest bardzo ciekawy jeśli cho- 
mi! o zbyt produktów rolnych, 
celnie pochodzenia zwierzę- 
Sa) "dział Polski w handlu za- 
„nić i picznym Francji jest nieste- 
ipo: ta, ardzo mały, wykazując jed- 
rb Yy pewne tendencje zwyżkowe, 
A) posh on bowiem w roku 1928 
? ko 0,4 proc, a w 1936 roku 
e bir proc. Są to oczywiście liczby 
vza ij dzo znikome szczególniej je- 
weźmiemy pod uwagę fakt, 
Ą nawet w handlu zagranicz- 
M Anglji nasz udział procen- 
N wynosi 1,2. 
iewątpliwie więc rozszerzenię 


stosunków handlowych z Francją 
leży w sferze możliwości i jest 
w chwili obecnej rzeczą specjal- 
nie pożądaną. 

Należy przypuszczać, że Fran- 
cja, której imperjalizm gospo- 
darczy Niemiec nie może być 
sprawą obojętną, również chęt- 
nie rozszerzyłaby swe obroty z 
Polska, zwiększając zakupy wę- 
gla, produktów rolnych, drzewa 
it. p. dostarczając nam wzamian 
szeregu posiadanych artykułów, 
wśród których nie małą rolę od- 
grywają różnego rodzaju surow- 
te przemysłowe. 

Dowodem zainteresowania się 
Francji tą sprawą jest również 
urządzany obecnie w Warszawie 
salon Rolniczy Francuski, w któ- 
|ry to sposób gospodarcze sfery 


całokształtu naszej | francuskie chcą nam zwrócić u- Francji 
znaczenig] wagę na szereg posiadanych ar- i należyt 


| 
| 
W Nr. 85 Dziennika Ustaw z 
dnia 7-go listopada r. b. został o- 
głoszony dekret Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej o zmianie dekretu Prezy- 
denta R. P. w sprawie obrotu pie- 
niężnego z zagranicą oraz obrotu 
zagranicznemi i krajowemi rodka- 
mi płatniczemi z dnia 26 kwietnia 
1936 r. 

Zasadnicze zmiany są następują- 
ce: przepisy regulujące obrotem 
środków płatniczych stosują się do 
terytorjum zagranicznego jak i do- 
wolnego obszaru celnego. 

Handel zagranicznemi środkami 
płatniczemi, jeżeli jedną ze stron 
nie jest Bank Polski, lub przedsię- 
biorstwo bankowe, które uzyskało 
od ministra Skarbu odpowiednie u- 
prawnienia, jest bez zezwolenia za- 
broniony. 

Handel złotem, sprowadzanie go z 
zagranicy i wywóz zagranicę, jak 
również stawianie go do dyspozycji 
cudzoziemców są bez zezwolenia za- 
bronione. Przepis ten stosuje się do 
złota w monetach, jak i w sztabach. 

Również zabronione jest bez zezwo 
lenia wysyłanie i wywóz zagranicę | 
złota w stanie przerobionym we 
wszelkiej postaci, platyny, kamieni 
szlachetnych i innych klejnotów. 

Zabronione jest bez zezwolenia 
wszelkiego rodzaju przekazywanie, 
wysyłanie i wywóz zagranicę środ- 
ków płatniczych bez względu na 
walutę, na jaką one opiewają, jako- 


ieczeństwo zależności gospodarczei 


grozić zaczyna Polsce ze strony Niemiec 


tykułów, do importu których je- 
į steśmy zawsze zmuszeni. 
| Przystępując 
|musimy jednocześnie starać się 
o nowe opłacalne rynki zbytu, 
| zwracając specjalnie uwagę na 
|te, ze strony których nie bedzie 
nam grozić niebezpieczeństwo na 
rzucania nam artykułów prze- 
mysiowych, co w rezultacie mo- 
|głoby się fatalnie odbić na roz- 
woju uprzemysłowienia kraju i 
grozić zniweczeniem naszych za- 
sadniczych zadań 

Wobec powstałej obecnie ko- 
|nieczności zmiany szeregu trak- 
|tatów handlowych, należy przy- 
|puszczać, iż sprawy te zostaną 
wzięte pod uwagę, oraz że wre- 
szecie w handlu zagranicznym 
zajmiemy odpowiednie 
e stanowisko. 


| Zmiany w dekrecie dewizowym 


Zakaz wywozu złota w stanie przerobionym 


też stawianie przez osoby fizyczne 
lub prawne, mające miejsce zamiesz 
kania lub siedzibę w kraju, do dys- 
pozycji cudzoziemców wszelkiego 
rodzaju środków. płatniczych, w 
szczególności zaś dokonywanie z po- 
lecenia lub na rzecz cudzozieniców 
przekazów, przelewów, opłat i wy- 
płat, dalej — przelew wierzytelno- 
ści należnej cudzoziemcowi od oso- 
by fizycznej lub prawnej, pozosta- 
jącej w kraju; wszelkiego rodzaju 
dysponowanie przez osoby fizyczne 
lub prawne, będące w kraju, posia- 
danemi zagranicą środkami płatni- 
czemi, złotem, papierami procento- 
wemi, dywidendowemi, książeczka- 
mi oszczędnościowemi i wkładowe- 
mi, należnościami od zagranicy z 
wszelkich tytułów, posiadanemi za- 
granicą nieruchomościami, jak też 
wszelkiego rodzaju innemi prawami 
majątkowemi; wysyłanie i wywóz 
zagranicę papierów: procentowych i 
dywidendowych, kuponów od takich 
papierów oraz książeczek oszczęd- 
nościowych i wkładowych. 

Dla wszelkich obrotów i rozra- 
chunków w zagranicznych środkach 
piatniczych obowiązują kursy ban- 
knotów zagranicznych lub dewiz, 
notowane w cedule urzędowej giei- 
dy pieniężnej w Warszawie lub u- 
stalane przez Bank Polski. 

Na zakończenie dekret wprowa- 
dza zmiany w sankejach karnych 


za przekroczenia dewizowe. i 


Obniża jag sie wpłaty 


przedsiębiorstw państwowych do skarbu 


Tymczasowe zamknięcia rachun- 
ków skarbowych za m-c paździer- 
nik r. b., t. j. siódmy miesiąc o- 
kresu budżetowego 1938-39, wyka- 
zują dochody w kwocie 211.824 
tys. zł. i wydatki 216.714 tys. zł., 
niedobór wynosi zatem 4.890 tys. 
złotych. 

W porównaniu z wynikami wrze- 
śnia 1938 r. dochody w paździer- 
niku r. b. są wyższe o 21.135 tys. zł. 
Wydatki w porównaniu z wrześniem 


1938 r. są wyższe o 22.978 tys. zł. | 
W porównaniu z wynikami paź- | 
dziernika 1937 r., dochody budżeto- 
we są wyższe o 14.164 tys. zł., a 
wydatki o 20.450 tys. zł. 
Wzrost wpływów skarbowych na- 


stąpił w podatkach  bezpośred- 
nich i pośrednich oraz w mono- 
polach, natomiast obniżyły się 
wpłaty przedsiębiorstw państwo- 
wych. 


| 


do rozszerzenia | 
wymiany handlowej z Niemcami. 


| 


Zakład Ubezpieczeń Społecznych 
lustalił następujące kursy, według 
¡których wymienione poniżej papiery 
procentowe mogą być przyjmowane 
przez ubezpieczalnie, w okresie od 
dnia 1 do 30.11 1938 r., na spłaty 
zaległych należności z tytułu skła- 
dek ubezpieczeniowych z okresu 
przed 1.1 1935 r.: 4 i pół proc. V e- 
wnętrzna Poż. Państwowa kurs /4 
zł, 5 proc. Pożyczka Konwersyjna 
z 1924 r. — 77, 4 proc. Pożyczka 
Konsolidacyjna — 74, 7 proce. L. Z. 
Banku Gosp. Krajowego I — VII 
em. — 98, 8 proc. L. Z. Banku Gosp. 
Kraj. I em. zł./zł. z 1924 r. — 100, 
7 proc. Obl. Kom. Banku Gosp. Kra 
jowego II — III em. — 93, 8 proc. 
Obl. Kom. Banku Gosp. Kraj. I em. 
zł./zł. z 1924 r. — 100, 7 proc. L. Z. 
Państwowego Banku Rolnego — 93, 
8 proc. L. Z. Państwowego Banku 
Rolnego — 100, 4 i pół proc. L. Z. 


Już w miś 


| Rolniczy Salon Francuski, orga- 
|nizowany przez Izbę Rolniczą Fran- 
cusko-Polską w dniach od 10 — 14 


j 
| 
| 


Kursy papierów wartościowych 


przyjmowanych przez Ubezpieczalnie 


| Tow. Kredyt. Ziem. w Warszawie 

V em.—69, 4 i pół proc. L. Z. Tow, 
Kredyt. Ziem. w Warszawie z 1925 
roku — 69, 4 proc. L. Z. Konw. 
Pozn. Ziemstwa Kredytowego—60, 
4 i pół proc. L. Z. Pozn. Ziem. 
Kredyt. serja „K“ — 69, 4 i pół 
proc. L. Z. Pozn. Ziem. Kredyt. se- 
rja „L* — 69, 4 i pół proc. L. Z. 
Tow. Kredyt. Ziem. we Lwowie 

(55-letnie zł.) — 69, 5 proc. (daw- 
niej 8 proc.) L. Z. Tow. Kredyt. 
m. Warszawy z 1933 r.—80, 5 proc. 
IL. Z. Tow. Kredyt. m. Warszawy 
jstare — 82 zł. 

Papiery procentowe przyjmowane 
na spłatę zaległych składek muszą 
posiadać kupon bieżący. Obligacje 
5 proc. Pożyczki Konwersyjnej mo- 
gą być przyjmowane wyłącznie w 
odcinkach nominalnej wartości od 
100 zł. 


| 


as HO lb. ima. 


otwarcie francuskiego salenu rolniczego 


francuskich oraz tych wszystkich, 
którzy przyczyniają się do rozwoju 
wymiany handlowej frańcusko-pol- 


listopada b. r. w Warszawie przy |skiej i do wzmocnienia więzów łą- 


ul. Kopernika 30 w sali Związku 
Izb i Organizacyj Rolniczych, jest 
w pierwszym rzędzie wystawą pro- 
duktów rolniczych francuskich, któ- 
re interesują rynek polski. Pozatem 
da on możność zaznajomienia się 
społeczeństwa z programem i dzia- 
łalnością Izby Rolniczej Francusko- 
Polskiej, która stawia sobie za za» 
danie rozwój stosunków i wymiany 
między Francją i Polską. Salon ten 
jest pierwszą imprezą, zorgani- 
zowaną z inicjatywy Izby Rolniczej, 
łączącej fachowych przedstawicieli 
rolnictwa dwóch wielkich narodów. 
Z tego powodu zasługuje na. szcze- 
gólną uwagę, stanowiąc doniosły e- 
tap w zastosowaniu przez Izbę Rol- 
niczą Francusko-Polską nowych me- 
tod pracy, które okazują się skutecz 
ne i uzyskały aprobatę i poparcie 
władz francuskich i polskich. 
Rolniczy Salon francuski zostanie 
otwarty oficjalnie w dniu 10.11 1938, 
roku w obecności Rolniczej Delega- | 
cji Francuskiej. | 
Poszczególne stoiska tego Salonu 
zorganizowane zostały przez wielkie 
związki i organizacje rolnicze fran- 
cuskie i algierskie. Obejmują one 
wina i koniaki, sery, owoce francus- 
kie i algierskie, hodowle, nasiona i 
niektóre inne produkty, jak np. ty- 
toń, kazeina, wanilja, oliwa itp. 
Zwiedzającej wystawę publiczno- 
ści będzie udostępnione próbowanie 
win i serów. | 
Wystawa ta niewątpliwie zainte- | 
resuje publiczność polską, a w 
szczególności importerów artykułów 


Zastaw na maszynach ; 
i silnikach | 


Na terenie samorządu gospodar- 
czego opinjowany jest obecnie osta- 
teczny projekt ustawy o rejestro- 
wem prawie zastawu na maszy- 
nach i silnikach, podobnej do wy-' 
danej na wiosnę ustawy o zastawie | 
rejestrowym na samochodach. | 

Kredyt rejestrowy miałby doty-/ 
czyć jedynie maszyn i silników. | 


Za rozwojem Krajowego przemysłu satr ochodowego 


wypowiada się warszawska Izba Przemysłowo-Handlowa 


Na ostatniem zebraniu Komisji 
Komunikacyjno - Turystycznej Zw. 
Izb, Izba Przemysłowo - Handlowa. 
w Warszawie przedstawiła wyniki 
przeprowadzonych w [Izbie badań 
nad zagadnieniem motoryzacji kra- 
ju. Doprowadzają one przedewszyst 
kiem do wniosku, że motoryzacja 
kraju winna się opierać na rozwo- 
ju własnego przemysłu samochodo- 
wego. Największą więc troską wszy- 
stkich czynników, mających wpływ 
na sprawy motoryzacji, winna być 
jak najintensywniejsza rozbudowa te 
go przemysłu, która może być osią- 
gnięta w pierwszym rzędzie przez 
stworzenie i realizowanie długofa- 
lowego programu motoryzacyjnego. 
Programu tego domagają się za- 
równo względy gospodarcze, jak i 
obrony kraju. 

Podobny program winien wyzy- 
Bkać jak najbardziej możliwości 
produkcyjne już istniejących zakła- 


dów, umożliwić jaknajszybsze przej 
ście innych zakładów, mających na 
razie charakter jedynie montowni, 
na produkcję krajową oraz stworzyć 


„trwałe podstawy dla rozwoju prze- 


mysłu pomocniczego, z którym jest 
jaknajściślej związana wytwórczość . 
pojazdów mechanicznych. Istniejące 
lub mające powstać, fabryki, nie 
powinny przytem stanowić dla sie- | 
bie konkurencji, co musi być osią- 
gnięte przez produkowanie przez 
nie odmiennych typów samochodów 
wg. ustalonego planu, 

Program motoryzacyjny winien 
ustalić również wszystkie typy sa- 
mochodów, jakie winny być w cią- 
gu najbliższych lat produkowane 
w Polsce. Typy te winny odpowia- 
dać potrzebom gospodarczym i wa- 
runkom drogowym oraz wymaga- 
niom mobilizacyjnym. Dopiero po 
ustaleniu wszystkich typów i po wy| 


zyskaniu „możliwości produkowania 
poszczególnych typów przez już 
pracujące zakłady, należy udzielić 
dalszych koncesyj na montownie dla 
takich typów wozów, które nie bę- 
dą mogły być produkowane przez 
wspomniane fabryki. Udzielanie dal- 
szych koncesyj nie powinno jednak 
w żadnym stopniu stworzyć konku- 
rencji dla już istniejącej produkcji. 
Zawierane zaś umowy  koncesyjne 
winny posiadać warunek konieczno- 
ści jaknajszybszego przejścia na 
pełną produkcję krajową. 

Program rozbudowy krajowej 
produkcji samochodowej winien być 
podany do wiadomości ogólnej, aby 
zapobiec powstawaniu ciągłych po- 
głosek, hamująco działających nie- 
tylko na powiększenie ilości samo- 
chodów, ale — co ważniejsze — 
również na rozwój przemysłu po- 
mocniczego. 


E: 


Q 
| br” Karol Thale, 


czących oba te kraje. 


e o - L/ 
Giełda piemiężna 
WALCTY I DEWIZY 
Na wczorajszem zebraniu giełdy 
walutowo-dewizowej w Warszawie ten 
dencja dla dewiz była niejednolita, 


: przy obrotach małych. Notowano: Am- 
i sterdam 289.05, 
|penhaga 113.05, Londyn 25.33, Nowy 


i 


Bruksela 80.05, Kó- 


Jork 5.31.50, Nowy Jork kabel 5.31.75, 
Oslo 127.20, Paryż 14.18, Praga 18.26, 
Sztokholm 130.50, Zurych 120.70. Bank 
Polski płacił za dolary amerykańskie 
5.28.50, kanadyjskie 5.24.50, . floreny 
holenderskie 288.05, franki francuskie 
14.12, szwajcarskie 120.20, funty an- 
gielskie 25.24, guldeny gdańskie 99.75, 
belgi belgijskie 89.80, korony czeskie 
odcinki do 20 koron 10.40, korony nor- 
weskie 126.559, korony duńskie 112.50, 
szwedzkie 129.85, marki fińskie 11, 
marki niemieckie srebrne — 19, liry 
włoskie odcinki do 100 lirów 19, gram 
czystego złota wyniósł — 5.92,44. 


PAPIERY PROCENTOWE 

Na rynku papierów procentowych 
tendencja była niejednolita, przy obro- 
tach ograniczonych. Notowano: 3% 
inwest. I em. — 84.25, serja 93, 4%, 
dolarowa 42, 41/97, wewnętrzna 65.38, 
407, konsolidacyjna 66.88, drobne od- 
cinki 66.75, 5%/, konwersyjna 68.50, 5%/, 
Warszawy z r. 1933 — 73.75, odcinki 
po 1000 zł. — 74.50, 5%% Warszawy z 


"1936 r. — 73 — 72.75 — 78, 41/38/ę 


ziemskie 63.75 — 64, 5%, kolejowa dro 
bne odcinki 65.50. 


AKCJE 

Na rynku akcyjnym tendencja była 
mocniejsza, przy większych obrotach 
akcjami Banku Polskiego. Notowano: 
Bank Polski 126.50, Cukier 37, Wę- 
iel 36, Bank Zachodni 38, Lilpopy — 
89.25, Modrzejów 21.50, Ostrowiec — 
64—65, Haberbusch 53 — 58.50, Ży- 
rardów 62 — 62,50. 

W obrotach prywatnych: 3%/, renta 
ziemska odcinki po 1000 zł. — 33.50, 
odcinki po 500 zł. — 59 — 58.75, od- 
cinki po 100 zł. — 86. 


POZAGIEŁDOWE KURSY 
WIECZORNE 

Inwestycyjna I em. — 84,25. 
Inwestycyjna II em. — nienotowana. 
Konsolidacyjna — 66,75. 
Wewnętrzna — 65,4%. 
KRonwersyjna — 68,50. 
Dolarówka — 42. 


Notowania metali 
Poniżej podajemy notowania me- 
tali D/H A. Gepner, przy drobnych 
sprzedażach ze składu, ważne aż do 
odwołarńa: 
w zł. za kg. 


Cyna Banka w blokach 5.90 
Ołów hutniczy 0.68 
Cynk hutniczy 0.55 
Antymon 1.85 
Aluminjum hutnicze 2.65 
Blacha miedziana cena 

zasadnicza 2.35 
Blacha mosiężna 2.45-4.60 
Blacha cynkowa 0.61 
Nikiel w kostkach 5.15 


„Przegląd Gospodarczy” 


Wyszedł z druku zeszyt 21 „Przeglą- 
du Gospodarczego” z dnia 1 b. m., za- 
wierający następującą treść: 

„Przegląd sytuacji” — E. R.; Górnic- 
two węglowe na Śląsku Zaołzańskim” 
M. H.; „Kredytowany przywóz in- 
westycyjny z Niemiec" O.K.$.: „Z 

spodarczego położenia Niemiec” =a 


się stolicą Centralnego Okręgu 
Przemysłowego — tętniącem ży- 
miastem 
marzenia o 
alejach, 
ma jestatycznych gmachach — sie 
banków, 
urzędów, o wielkich fabrykach, 
setki i tysiące 


ciem i pracą ludnem 
przemysłowem. Roi 
wspaniałych, szerokich 
dzibach licznych biur, 
zatrudniających 
pracowników. 


Drugi rok! I cóż ziściło 'się z 
tych marzeń? — Budują się wiel 
kie gmachy, ale nie w Sandomie- 
rzu. Powstają. przeróżne fabryki 
i warsztaty przemysłowe, ale nie 
w Sandomierzu. I inne miasta za- 


częły się już. ubiegać o god- 
ność stolicy, głównego ośrodka 
Ć.O.P.-u, — Wystąpił “na arenę 


Rzeszów — ba! 
Przeworsk też nie byłby od tego, 
aby go pasować na stolicę Cen- 
tralnego Okręgu. 

Tak już jest. Wartkim biegiem 
toczy się życie właśnie w Rze- 


szowie. A w Sandomierzu? — W 


Sandomierzu nic nowego. 
Po dawnemu krzyczą żałośnie 


kawki, krążące wokoło koronko- 


wego szczytu starożytnej Bramy 
Opatowskiej. Po dawnemu w ci- 
chej zadumie stoi na swem wy- 
niosłem wzgórzu odwieczny. ko- 
ściołek, którego krwisto' cegla- 
: ste mury gotyckie pamiętają je- 
“szczę czasy, najazdów tatarskich. 
E. po dawnemu w Resursie — 
co wieczora — zbiera się kwiat, 
śmietanka inteligencji: miejsco- 
wej. 

Tu — gdzieś koło godziny 6-tej 
czy 7-mej popołudniu, kiedy zam 
kną się wszystkie urzędy, skończą 
się zajęcia, można spotkać tego, 
czy innego notabla, Tu można 
rozgądać się, ugwarzyć o doli— 
niedoli Sandomierza. 

I w toku tych rozmów, pro- 
wadzonych bez niepotrzebnego 
skrępowania, można się też prze- 
konać, że zrozumienie - sytuacji 
jest zupełne, że Sandomierz nie 
jest niczem rozczarowany, że z 
niczego nie zrezygnował i rezy- 
gnować nie ma zamiaru. 

— Nie odrazu Kraków zbudo- 
wany — mówią dziś ci sami, 
którzy w roku ubiegłym marzyli, 
że coś, że ktoś, że jakaś lasecz- 
ka ezarodziejska' zmieni odfa- 
zu byt śpiącego od wieków staro- 
dawnego grodu, a potem rozcza- 
rowywali się i narzekali, gdy ta 
cudowną przemiana nie przycho- 
dziła. 

Nie odrazu Kraków zbudo- 
wany! 

Otóż to właśnie. Nowy San- 
domierz, który będzie mógł pod- 
jąć godnie rolę stolicy C.O.P.-u, 
trzeba budować od początku, od 
podsław. Nie tam, gdzie istnieje 
od wieków. Nie na tym urwistym 
lewym brzegu Wisły. Bo fachow- 
cy tę rzecz zbadali i doszli do 
przekonania, że ten lewy brzeg 
sandomierski zupełnie się nie na- 
daje do celów wielkiego przemy- 


słu. Tu mogą powstać co naj- 
wyżej drobniejsze warsztaty, 


mniejsze wytwórnie. Tu moża się 
osiedlać mały przemysł, rzemio- 


"sło. Bo już są źródł: rgji. Bo |P! > P: p 
ASN es AE CAR BO nie chciał wejść do apteki z powo- 
j KRY CZNA |du długu, jaki tam zaciągnął, W 


jest sie wysokiego 
napięcia, a potężny rurociąg do-; 
słarcza niemal nieograniczonej i-| 
lości gazu. 

Na terenie starego, lewobrzeż- 
nego Sandomierza nie 


piej. Nadmierna rozbudowa w 


kierunku przemysłowym zanad 


to by zmieniła ten cudnie archai- 
czny gród, który powinien pozo- 
stać raczej jako żywe muzeūm, 
jtkø cel wycieczek turystycznych. 

Nowy, wielki Sandomierz musi 
powstać na prawym brzegu Wi- 


nawet mały 


więcej | dobno wyjaśnić, że narkomanja je- 
zrobić się nie uda. Może to i le-| go jest pozostałością z czasów woj 


sły. Tam, gdzie w odległości zale- 


wództwo 


Małopolska, 


tajojkujące, 
a nic ze Lwowem. 

są piękne, nizinne, równe tereny, 
doskonale nadające się na budo- 


wę fabryk, wielkich warsztatów, 


zeł kolejowy. 
już niedawno urządzony port rze- 


budowany zaprojektowany już od 
dawna kanał. 


szłość. Prawy — to przyszłość, 


W Przemyślu odbyła się podnio- 
sła uroczystość złożenia publiczne- 
go hołdu Chrystusowi Królowi, któ 
rą poprzedziło triduum w katędrze 
łacińskiej i spowiedź członków or- 
ganizacyj katolickich. Rano ode- 
grano hejnały z wieży katedralnej. 
Uroczystą sumę odprawił ks: biskup 
Franciszek Barda, w czasie której 
wygłosił okolicznościowe kazanie 
ks. infułat Momidłowski. Po nie- 
szporach wyruszyły procesje ze 
wszystkich kościołów na rynek, 
gdzie zebrały się oddziały wojska, 
przedstawiciele władz, organizacje 
katolickie i społeczne i bardzo li- 


Biuro fabryki cukierków we 
Lwowie, należącej do Ukraińca — 
Glińskiego i jego żony, stało się te- 
renem krwawej awantury. 

Zajęty tam jako kasjer, 50-letni 
Piotr Czubatyj na tle porachunków 
osobistych strzelił z rewolweru do 
dyrektora fabryki, zarazem męża 
właścicielki, Teofila Glińskiego, ra- 
niąc go lekko. Glińskiego, któremu 
kula rewolwerowa oderwała. kawa- 
łek ucha, odwieziono do szpitala. 
Sprawcę zamachu aresztowano. 
Jąk wykazało dochodzenie policyj- 
ne, tło zajścia jest następujące:— 
Między Czubatym i Glińskim oraz 
pomocnicą biurową pierwszego, pa- 
nowaly od pewnego czasu naprężo- 


Osmia lekarz 


z litości wydawało recepty na narkotyki 


Pewnego dnia do znanej apteki 
mgr. Waysa w Stanisławowie zgło 
sił się jakiś kolejarz, który prze- 
dłożył receptę z podpisem rzekomo 
dr. Hrabelnego na morfinę w am- 
pułkach. 

Recepta ta wzbudziła podejrzenie 
mgr. Biłobranówny, tembardziej, że 
od kilku dni zgłaszano się z recep- 
tami na morfinę. Zawołany poli- 
cjant przytrzymał owego koleja- 
rza, którym okazał się przetokowy 
PKP Józef Pohajdak. Przytrzyma- 
ny zeznał, że o kupno lekarstwa 
prosił go jakiś osobnik, który sam 


dalszych dochodzeniach _ okazało 
się, że osobnikiem tym jest Józef 
Chudzikiewicz, b., urzędnik sądowy. 

Badany na policji Ch. miał po- 


ny, jako wynik leczenia w szpita- 
lu po ciężkich ranach. Pomoc w 
zaspokajaniu nałogu miał mu rze- 
komo ułatwiać jeden z tut. lekarzy 
przez wystawianie recept i sprze- 
dawanie pantoponu i morfiny z 
własnych zapasów. Podobno też kil 
ku innych lekarzy: miałó ułatwiać 
Chudzikiewiczowi zaspokojenie na- 
łogu, wystawiając recepty na fik- 


Tam, na prawym brzegu Wisły 


ciężkiego przemysłu. Tam jest wę 
Tam znajduje się 


czny, który w bliskiej — być mo- 


że — przyszłości, zyska połącze- 
nie z Dniestrem, gdy będzie wy- 


A więc lewy brzeg — to prze- 


A o S T 
Ze Lwowa i Małopolski 


Hoti publiczny Chrystusowi-Królowi 


przy dźwiękach hymnu Krucjaty Eucharystycznej 


Za „chama'— strzał z rewolweru 


Krwawa awantura w biurze fabryki 


JAK ZY JE K R A 


Stary Sandomierz nie zrezygnuje 
z roli stolicy C.Q0.P.-45 


Już drugi rok śni piękny sen | dwie paru kilometrów od książę- 
o wielkości i potędze. Chce stać |cego zamku, był inny zabór, a 
do niedawna jeszcze inne woje- 
woje- 
wództwo łwowskie, „tajojki”, nie 
których ^ wszystko 
wiązało i wiąże z Sandomierzem, 


Wszystko okazał 


Na tym nizinnym prawym brze- 
gu, skąd jak na dłoni widać 


Z Wilna i ziemi wileńskiej 


Aa kwity kolejowe i nawet... żona 
W tych dniach Sąd Okręgowy 


P 


0 się podrabiane,,. 


Ranek n 
cie i Bo zachi 
dowej, które, naturalnie, nie. mifizcze. U 


a : -|W Wilnie rozpoznawał ciekawą spra pokrycia. Y z zach 
ENEN, Starego ALORA SA wę. Charakterystyczne, że: Frącheu lekk 
AEP WIERE OO WIĘCZNYC | "Na ławie oskarżonych zasiedli b. wicz, który prowadzi p O 
ściołów i cudnie strzelistą syl- urzędnik dyrekcji kolejowej Dzid- | przedsiębiorstwo, podawał się |’ 
wetę renesansowego ratusza, bę- kiewicz, oraz niejaki Frąckiewicz i urzędnika kolejowego, zaś Ma SE wi 
dą powstawać zręby nowego, | jego znajoma, Mackiewiczówna. wiczówna za. jego... żonę. Hlucyna M 
wielkiego Sandomierza — móz-| Oskarżono ich o to, że oszukali| Sąd skazał Dzidkiewicza nab Og, 
gu i serca Centralnego Okręgu |szereg_ firm wileńskich, nabywając | miesięcy, Frączkiewicza i Machina. Pol. 
Przemysłowego. w nich towary na podstawie sfał- | wiczównę na 6 miesięcy więzier4 


Już niezadługo. 

Posłuchajmy, co o tem mówią 
przedstawiciele _ municypalności i 
sandomierskiej: 

— Nie traciliśmy napróżno cza- 
su. Przygotowywaliśmy płany. Te 
plany są już na ukończeniu. Na 
wiosnę przyszłego roku ruszą ro- 
boty. Rozpocznie się dla Sando- 
jon nowy okres rozrostu i roz- 


Huragan szal 


woju. 


S. 0. S! To z 


mj. 


wodach publicznych, 


we zanieczyszczenie wody, pociąga- 
jąc w skutkach zatrucie ryb i nie- 
przydatność wody do picia i poje- 
czna publiczność z zapalonemi lam 
pjonami w rękach. Orkiestra woj-|7 Łodzi 
skowa rozpoczęła uroczystość ode- 
graniem kilku pieśni religijnych. 
Następnie chór szkoły powszechnej 
im. Hoffmanowej, w liczbie 250 
uczenic odśpiewał hymn Krucjaty 
Eucharystycznej. Z powodu desz- 
czu przemówienie p. dra Kropiń- 
skiego nie mogło być wygłoszone. 

Uroczystość zakończono w kate- 
drze odśpiewaniem „Wierzę w Bo- 
ga”, przemówieniem JE. ks. bisku- 
pa Bardy, oraz odśpiewaniem hym- 
nu ku czci Chrystusa Króla „Idziesz 
przez wieki* i „Boże coś Polskę". 


Magistrat był w 


dzi stanęła Leokadja Szczepaniak, 
oskarżona o podrzucenie swych pię- 
ciorga dzieci, w wieku od półtora 
roku do lat 12. 

Oskarżona wyjaśniła, że znala- 
zła si$ wraz z dziećmi w skrajnej 
nędzy, Mąż chorował na gruźlicę i 
nie mógł pracować, a gdy eksmito- 


Zamieszkały przy ul. Nawrot 38-a 
wojażer 46-letni Roman Jaworski, 
padł ofiarą napaści ze strony swej 
b. przyjaciółki, 40-letniej Bronisła- 
wy Raszewskiej (Dobra 7), mężat- 
ki. 

Gdy Jaworski wychodził ze swe- 
go mieszkania, czekająca już na 


ne stosunki. Pomocnica, otrzymaw- 
szy w sobotę od Glińskiego tytu- 
‘łem zaliczki, na pobory, pewną kwo 
itẹ, położyła, nic nie mówiąc, kwit 
na stole obok Czubatego, który u- 
dał, że kwitu nie widzi. Powiadomio- 
ny o tem Gliński zapytał Czuba- 
tego o powód, a otrzymawszy nie- 
,grzeczną odpowiedź, nazwał go 
'„chamem*, na co w odpowiedzi o- 
trzymał... ten sam epitet... 

W poniedziałek Czubatyj, przy- 
szedłszy do biura, zażądał od Gliń- 
skiego odwołania obelgi i gdy GIiń 
ski nie uczynił temu zadość, Czu- 
batyj strzelił do niego, celując w 
głowę. Dalsze dochodzenie toczy 
się. 


nęła mu w twarz kwasem solnym. 


Z Wielkopolski 


bo Niemcy nie chcą 
W miejscowości Dzierżążno, pow. 
Mogilno, woj. poznańskie, jest szko- 
ła niemiecka, w której po ustąpie- 
niu nauczyciela Niemca, władze po- 
wierzyły nauczanie Polakowi-ewan- 
gelikowi. W związku z tem duża 
część dzieci zaczęła dojeżdżać do 
prywatnej szkoły niemieckiej, mie- 
szczącej się w sąsiedniej wsi. 
W Dzierżążni. pozostało tylko 8 
dzieci niemieckich kolonistów. Rów 
nocześnie jednak, zabiegi Niemców 


Z Podłasia 


cyjne nazwiska. Niezależnie od tego 
Ch. na wykradzionych lekarzom 
blankietach miał podrabiać recep- 
ty. Ujawnienie sprawy Ch. dopro- 
wadziło do wykrycia innej ofiary 
narkomanji p. J. T., która zażywa- 
ła tynkturę opjumową, a w nałóg 
wpadła w czasie choroby żołądka. 
Pani T. również miała otrzymywać 
recepty na fikcyjne nazwiska. Po 
długiem śledztwie, sprawa ta znaj- 
dzie swój epilog w sądzie, przed 
którym odpowie 8 lekarzy stanisła 
wowskich, którzy powodując się u- 


naraził elektrownię 
Współwłaściciel elektrowni w Biel 
sku, Kosarski, zauważył, że od 
pewnego czasu zużycie prądu w ole- 
jarni Chaima Lwa gwałtownie spa- 
czuciem litości dopuścili się prze-|dło, aczkolwiek ołejarnia nadal pra 
stępstwa, cowała normalnie. 


a TG UT / LAC 
Z Wołynia 


Nowe czasy, nowi ludzie... 


Zmiany personalne w urzędach wołyńskich 


Jak donoszą z Łucka, po zasad- 
niczych zmianach w administracji 
wołyńskiej, przyszła kolej na inne 
placówki. Zmiany przeprowadzane 
są w urzędach skarbowych, a na- 
wet na stanowiskach... naczelni- 
ków urzędów pocztowych. Tak np. 
w tych dniach dotychczasowy na- 


czelnik urzędu pocztowego we Wło 
dzirnierzu, p. Oltarzewski, przenie- 
siony został do Ostroga, na jego 
miejsce przybył p. mgr. Klaus z Lu 
bartowa. Przeniesiony został rów- 
nież insp. szkol. we Włodzimierzu, 
p. Jabłoński — do Piotrkowa. 


| 


szowanych  kwitów dyrekcji kole- 


50 budynków uległo zniszczeniu 


Nad powiatem dziśnieńskim prze-; drzew i 
szła silna burza. Niebywałych roz- 
miarów wichura zerwała z przeszło 
50 budynków gospodarskich i mie- 
szkalnych strzechy, połamała setki 


Nie wolno moczyć Inu w rzece 

Z Wilna donoszą, że wobec licz- 
nych skarg ludności, że niektórzy 
mieszkańcy moczą len i konopie w 
oraz wobec 
tego, iż moczenie powoduje szkodli 


wobec pięciorga podrzutków 
Przed Sądem Okręgowym w Ło- 


kwasem solnym w oczy ||: 


za bolesny zawód miłosny 


klatce schodowej Raszewska, yno | 


Szkołę trzeba będzie zlikwidować 


Lew—pomysłowy „wynalazca 


ał nad Dźwiną 


Ka. 3,15 v 
Teatr Wie 
Mirą Zim 


powywracała słupy. 

Na rzece Dźwinie wichura w% 
ciła kilkanaście łodzi rybackich 
poniszczyła sieci. Ofiar w ludzi A 
nie zanotowano. 


atruwa wodę! 


nia zwierząt, starostwo dziśnieńsk: 
zarządziło powiadomienie ogółu 
ności za pośrednictwem gmin i 
tysów o zakazie moczenia Inu w 
dach publicznych. 

Winni moczenia Inu w tych 
dach będą karani w trybie 
nistracyjnym. 


serwą 
eatr Cri: 


zre 


mielada kłopocić 


lejskie : 


niem wykonania kary na 2 lata Majestic: 


Zaatakowany w ostatniej chwili 
słonił twarz, dzięki czemu doznał 
dynie lekkich poparzeń oczu. 
Po dokonaniu swego czynu, 
szewska zbiegła. date 
Sprawczynię niebawem ujęła Pó) teien 
cja. Zeznała ona, iż oblała Jaw Victoria: ". 
skiego kwasem z zemsty, iż ja P 
rzucił i nawiązał romans z U: TRT 
kobietą. allickiej (nz 


| Bowary”, 


o tower’, 
wskiego. ] 
dele i świć 
WSTATNIE 


. . = 

się uczyć po polsku [VANE 
u władz szkolnych doprowadziły dy r 
ustąpienia Polaka, którego zastaw: zy 
nauczyciel pochodzący z Niemigjidja satyr 
Fakt ten jednak nie doprowadził hierer wo 
powiększenia się liczby dzieci [Ozta być g 
szkole w Dzierżążni, ponieważ P 

gram tej szkoły przewiduje lekć 


Języka polskiego, co nie podoba $i Wielki. 
miejscowym Niemcom. l 
W ten sposób 8 dzieci licząca 5 j 
ła w Dzierżążni dojrzała do likW ną ŚL. 
dacji. 4. 6h 
ruga w 
su na Śląs 
zy z War 
Podległości 
zita wielk 
| kostata ji 
na poważne straty ostoję od” 
Kiedy Kosarski w towarzystwie [alo wicach 
pomocników przybył doole znanem 


Lwa na kontrolę, w- liczniku elfa zebiu Ze 
trycznym z prawej strony s inisg Le y 
osłaniającego tarczę, zauważył ine aż 
3 p 2 H ; , ier] 
wielki otwór, w którym tkwił Papionków 
tyczek długości ok. 7 cm. Panie wyciecz! 
czek ten podpierał tarczę, woPitastapi noc 
czego mimo przepływu prądu **j leczki w 
czą nie poruszała się i licznik Młdziane jest 
wykazywał żadnych zmian. P at) „e o Rac 
czek uwiązany był na cienkiej nij > ATSZA' 


ce i w każdej chwili mógł być Sdjautopysena 
ko usunięty. Kontrola przyszła PL skalkulo 
nak tak nieoczekiwanie, że wido% tlbowiem p 
nie nie zdążono go usunąć. ak zł. 62. 
a An ps Ą A „Szystkie : 
Biegły, inż. Kozłowski obliczył, jazd, nosić 
w ten sposób skradziono 80:293 dai qącz 
Kwg., narażając elektrownię dze) opick: 
stratę 24.047 zł. Jes na 
szą 
Sprawa tą będzie rozpatryw | bliższej plz 


przez sąd okr. w Białymstoku: | 


| 


LISTOPAD 


SRODA 
Teodora 
Ws. sł. 6,44. Z. 3,55. 


POGODA NA DZIŚ 


t9 
Ranek mglisty. W ciągu dnia pogo- 
3 o zachmurzeniu dużem i miejscami 
nie. mifszcze. Umiarkowane, porywiste wia- 
-- Poz zachodu. Począwszy od północy 
Frad ju lekkie ochłodzenie. Widzialność 
p iabiona. 
ł się W teatrach | 


J 
Ma teatr Wielki: Dziś „Miłość cygańska” 
Lucyną Messal na czele olbrzymiego ze- 


ż; „Szaleństwo. 
Polskl: „Papa Nicoluzos” 
Letni: „„Jean''. 
Małv: „Rozwiedźmy się”. 
Nowy: „Złoty deszcz''. 


„Świętoszek. 
Japoński rower". 


Ateneum: 
Malickiej: 


ą Kameraln. „Głębia na Zimnej". 
Rosyjskie Studje Dramatyczne (Nowy 
19): „Wiśniowy sad”. Początek © 


dz. 8,15 wiecz. 
Zente Wielka Rewja: „Naprzód! Marsz!” 
rą Zimińską. Pocz. o godz. 7.30 i 10 


yrulik Warszawski: Inauguracyjna sa- 
„Naokoto Cyrulika''., Pocz. o godz. 7,30 


j wiecz. 
„Buffo (ul. Mokotowska 73): 
9 nie Sabinek". Pocz. o godz. w. 
Teatr nz: Operetka Ka!lmana „Księżna 
daszka” 
Kałe Qui 
ul. 


py. 
a wy 


ackichy: 
ludzii ty 


"Pro Quo (Cukiernia Ziemiań- 
Marszałkowska 12): „Nic nie wis- 


Codzienrie o 8 wiocz. 
przepióreczka” z w„uljuszem 


|lustytnt Reduty: 
ciekła mi 
*rwą 


a 


atr Cricot (kawiarnia plastyków, Ul. 
in i blewska 13): „Farsa o mistrzu Patheli- 

,,w dekoracjach Potworowskiego. Pocz. 
nu W Pzodz. 9-ej widw) 


MFORMACJE O FILMACH DOZWOL. 
DLA MŁODZIEŻY: Tel. 7-11-25. 


W kinach 


„Robin Hood'*. 
n Więzienie bez krat” 


ych 
e ad 


lari $ 
ktlanć 


„Po wielkiej wojnie" 
„Wzgardzona'”' i „Dla ciebie, 


nie z» 
ac, p3 „Zakochana pani'' 
jekt a: „Ludzie za mgla", 
„Szczęśliwa trzynastka” 
„„Czarny księżyc”. 
„Fe ernandel' 36 
„Na Sybir” 
i „Grożny Bill". 
lata) Majestic: | Rapsodja”, 
lewa: „Bohaterowie morza” i „Cissy'”. 


gowa Tombala: 
1 „Kraj -miłoś 
BMI „Królewna Anieżka'”, 
etit Trianon: „„Książę X" i „Zaufaj mi” 
an: „Ostatma brygada" 
Rialto: „Szalony chłopak”. 
x: (Długa 9): „Wielka grzesznica”* 


hater naszych czar 


y 


1 


witi pusr R Lo ei å 

z apa się żeni" i „śląsk Zaolzań- 
znał $i wraca do Polski” 
i. Btudio: ,Oiltanjata”, 


Josette". 

„Profesor Wilczur”. 
„Marco Poio", 
iążę i żebrak''. 
Wrzos", 

„Strachy. 


Śtyjowy: 
wiatowid : 


ictoria: 


JKEMIERA W TEATRZE MALICKIEJ 
z | Prz d grudniową premjerą w Teatrze 
Malicki (na ul. Marszałkowskiej 8) „,Pa- 


l Bow ary”, 
"szcze 
w 


Marja Malicka wystąpi w ble 
miesiącu w swoim teatrze 
rekordowej „,Trafice pani 


z 


Karowej codziennie „,Japoń- 
wesoła komedja T. S. Chrza- 
s Początek przedstawień: w nić- 
5 le i święta o 4.15 i 8,15, 
| NATNIE PRZEDSTAWIENIA „PAPY 
s A IEOLUZOSA" Z KU RNAROWICZEM 
ziły powodu przygotowywanego na dzień 
astal i» topada wznówienia „Gałązki rozmary- 
fiag + Nowakowskiego — zabawna ko- 
iemić ja satyryczno- obyczajowa Spirosa Me- 
dzi? 4 Mic „Papa Nikoluzos” z Janem Kurnako” | 
zę em w popisowej roli tytułowej Sza 
eci fogta być grana tylko do środy. i 
O D 


| 


« 4 Wielkie zainteresowanie 


2 „wycieczką 
na $łąsk Zaolzański 
Prusa wycieczka autokarowa Orbi- 


na Śląsk Zaolzański, 


która wyru- 
AE Warszawy 


Pod] w dzień Święta Nie- 

dził: egłości 11 listopada r. b., wzbu- 
a wielkie zainteresowanie, tak że 

Pozostała już niewielka ilość miejsc, 


host drodze na Śląsk przewidziane są 

io oje w Piotrkowie, Częstochowie i 

twie atowicach, poczem wygodny nocleg 
leja znanem uzdrowisku śląskiem Ja- 
eleń rzebiu Zdroju. Nazajutrz to jest w 
sani 12 b. m. uczestnicy wycieczki 
siedzą kolejno Frysztat, Orłowę, Kar. 

i Pimi Cierlicko, Cieszyn, Trzyniec i 


błonków, następnie zaś przez Isteb- 


nę wycieczka uda się do Wisły gdzie 
i ` 
wodu nocleg. W trzecim dniu wy 
1 A zki w drodze powrotnej przewi- 
jzlane jest zwiedzanie Krakowa, po- 
Pat! RU w Radomiu na kolację i powrót 
j mi" Warszawy na godzinę 22.45. 
łycieczka odbędzie się wygodnym 
obusem nowego typu. Koszt udzia- 
skalkulowany został bardzo nisko, 
Ew cena uczestnictwa wy- 
32.50, w cenę tę wliczone są 
jay tkie świadczenia, a więc prze- 
BR noclegi, pełne utrzymanie przez 
dzęj (łącznie z utrzymaniem w dro- 
opieka przewodnika itd. 
z Sy na pozostałe jeszcze miejsca 
Wi należy jak najszybciej w naj: 
zej placówce Orbisu. 


| 
wi 


A jednak mydło toaletowe ; , 


Tropika jest lepsze — 


W drngim dniu losowania 3-procentowej 
Premjowej Pożyczki Inwestycyjnej II em. 
padły następujące premje (Pierwsza liczba 
oznacza numer serji, druga numer obliga- 
cji): 

Po zł. 1000 ma n-ry: 27—25 83—48 142—3 
128—40 393—34 393—5 4350—34 488—10 552—10 
598—34 612— $ 
34 1024—35 1059—5 1046—10 1165—4 
1341—40 1602—5 2092—48 2228—5 
2499—4 2837—16  2935—5 
3093—48 3114—3 3379-34 
3419—10 3403—25 3469—25 
3796—5 2895—10  4074—5 
4237—10 “4316—25 4507—55 
5214—9 5360—5 5396—25 
5851—10 5950—16 6193—9 
6070—1 6084—3 6218—13 
6419—3 6356—40 6267—16 
6578—5 6595—16 6726—35 
6858—10 6899—5 6939—10 
1018—48 7242—3 7283—35 
7676—3 7721—48 7712—44 
8015—3 8053—40 8070—5 
8395—34 8492—5  8827—»  8832—3 8995—10 
9587—25 9667—9 9782—25 

3—40 10566—5 10567—35 
871—10 11265—10 11286— 
12242—4 12256—10 12637- 
12748—5 12861—5 12865—5 
25 d 2930—55 12991——13 13141—16 13256— 
16 13269—4 133 07—35 13312—-9 13684—3 13719- 
10 13404—16 13781—4 13789—13 13987 — 4 
3789—13 13987—4 14222—10 14239—34 14261— 
25 14313—10  14332—48  14551—5 14480—i3 
14615—10 14726—40  14896—16  14974—10 
| 14979—10 15007—40 gp a 15366—3 15372- 
15 15411—54  15553—9 5348—34  15715—9 
,15774—5 15977—4 16015—10 16168—33 16233— 
35  16308—5  16348—9  16363—5  16620—16 
16953—13 17104 17133—5 17380—13 17372—5 
173884—13 17424—35 17758—5 17826—9 18019— 
13 18104—10  18312—34  18317—40 18333—34 
18417—35 18430—5 18469—25 18726—40 18893- 
13 18940—13  18969—40 18982—5  18992—16 
J9044—3 19116—5 19222—3 19550—35 19655— 


6557—35 
6819—35 
1110—418 
7450—48 
7967—16 

8384—3 


7116—10 
7445—9 
1938—5 
8336—9 


Żądajcie najlepszej chałwy w różnych smakach | 


40 19706—16  18726—10 198014, 13860—33 
19903—5 19936—31 20243—9 20335—25 20347—5 


20410-5 20452—10 2056348 20570—13 20856— 
16 20350—535 21390—05 215155 21557—13 


21595—% 21775—16 21763—4 21791—9 22222—10 
22267—5 22435—4 22605—418 22659—8 22727—5 


22779—48 22986—10. 
. na n-ry: 163—29 191—3 438—31 
906—3 920—3 938—3 
1083—3 11058—32 1492—29 15953 
16763 1703—31 1771—3 1973—31 2107—31 2168- 
29 2211—32 2372—32 2394—29 2403—33 2620—32 
2763—31 3048—43 3142—43 4172—31 
3292—43 3440—32 4117—32 4292—32 
4336—32 4383—32 4611—3 
4675—29 4863—31 5031—32 
5082—43 5234—32 
5513—43 
5721—52 
6342—29 
7095—32 
8129—3 
52 943—29 9445—13 9397—29 9772—29 
9788—13 9872—32 9895—31 10010—43 10471—532 
10521—413 10668—51 10696—3 10767—29 100655— 
51 11242—3 11243—3 11341—3 11385—3 11568— 
43 11619—4 11623—31 11790—43 11792—43 
11818—31 11898—% 12024—8 12073—31 12277— 
31 12336—3  12347—31  12341—9% 12783—82 
12844—32 z bd 14103—31 14160—31 14350— 
3  14359—31 118—32  14786—43  15203—3 
15309—3 15501--43 15945—32 16004—31 16037- 
29 16087—32 16103—29 16106—29  16222—43 
16519—32 15619—31 16643—3 16769—82 17089— 
3%  17112—43 17204—3  17614—3  17660—%1 
17675—32 17721—29 17744—29 18368—31 18608- 
31 18806—3% 18839—43 18993—3%2 19141—29 , 
19222—29 19231—3 10471—31 19478—3 19660— | 
3 19747—13  20108—32  20208—31 20529—29 
20376—31 20387—43 20441—32 20610—28 20763- | 
31 20776—31  20861—29  20926—81 21031—3 
21038—29 21087—3 21126—29 21187—29 21199- 
43 21834—25  22047—43  22051—% 2108—31 
22150—31 22210—4 23408—32 22744—4 322891-3 

22970—3. 


| 


z najlepszych surowców 


Firmy sU WWE © NŚ 


Warszawa, Wolska 69. Tel. 270-51. 


1135 


Proces o zabójsiwo. 


za natrętne zapraszanie do restauracji | 
inie, że akcje nie będą wydane przed u- 


Przed Sądem Okręgowym w War 
szawie toczył się zagadkowy pro- 
ces przęciwko Władysławowi Put- 
kowskiemu, oskarżonemu o ząbój- 
stwo i ciężkie -poranienie  znajo- 
mych, którzy zapraszali Putkow- 
skiego na poczęstunek do restau- 
racji. 

Putkowski spotkał Wielkoszew- 
|skiego i Józefa Sędzioła, obu*pod- 
chmielonych, którzy ciągnęli go do 
restauracji na wódkę. Putkowski 
nie chciał iść do szynku, lecz za- 
prosił obu do siebie, 

W mieszkaniu wywiązała się sprze 
czka, bo Wielkoszewski i Sędzioł z 
uporem powracali do poprzedniej 
propozycji, aby odwiedzić knajpę. 
— Putkowski opierał się i bronił, 
jak mógł, a gdy to nie pomagało, 
chwycił ze ściany szablę i począł 
nią zadawać ciosy natrętom. Gdy to 


Ferpsychorjamna 


Tańce w „Wielkiej Rewii" 


Z przyjemnością 
w „Ww ielkiej Rewji”. 
sze smacznie ułożone i 
konane. Baletmistrz Fortunato to 
doprawdy dobry wynalazek. Widać to, 
zwłaszcza, w porównaniu z nieudolne- 
mi ukłądami w teatrze Wielkim. Ot np. 
był taniec „amerykański” w nieszczę- 
snej pamięci „Księciu Szmirasu” 
mdły i blady. Jest obecnie w „Wiełkiej 
Rewji” amerykański „Odjazd maryna- 
rzy” — pyszny. Zwarty, rytmiczny, po- 
mysłowo ewolucjonizujący, świetny. Tu 
też odnalazła najwłaściwsze “pòle dla 
siebie Kleszczówna, w roli „oficera” 
lepsza, niż we wszystkich innych pro- 
dukcjąch. Klasyczno charakterystycz- 
ny rodzaj najbardziej odpowiada jej 
indywidualności. Przy tem powinna zo- 
stać. Ten „genre”, zwany zagranicą 
„demi-caractere” może niekiedy dawać 
doskonałe wyniki artystyczne, nie na- 
leży więc nim pogardzać. 


ogląda się 


starannie wy- 


„Meksyk roztańczony” to nowy 
popis duetu Halama - Konarski, awan- 
sującego po szczebłach artyzmu tanecz- 
nego ze zdumiewającą szybkością. Nie- 


zły jest też drugi duet: Kleszczówna- 
Koziarski i, jak zwykle, sprawny — 
zespół 

. + 


Nie obeszło się również bez. modne- 
go przeboju, jakim jest rytmiczny i we- 
soły „Lambeth-walk”. Na scenie taniec 
ten dopiero rozbłyskuje pełnią walo- 
rów, których na parkiecie w wykona- 
niu publiczności brak mu zazwyczaj. 


W półfinale ułożył Fortunato ładne- 
go „trojaka” w wykonaniu  tercetu: 
Halama Konarski Kleszczówna. 
Możeby jednak przydało się tu trochę 


tańce | więcej 
Zespołowe są zaw-| nym i 


| 
| 


nie pomogło, Putkowski dobył re- | 
wolweru i wystrzelił kilkakrotnie, 
raniąc Wielkoszewskiego i Sędzioła. 
Obu rannych zabrano do szpitala | 
w Warszawie, gdzie Wielkoszew ski | 
zmarł. 

Oskarżony zeznał, iż od dłuższe- 
go czasu szykowano w Starej Mi- 
łośnie, gdzie zamieszkiwał, napad | 
na niego. Raz nawet dokonano na-| ==... 
paści, lecz obronili go sąsiedzi. Ja- 
cyś tajemniczy wrogowie postano- 
wili użyć podstępu i wywabić Put- 
kowskiego z mieszkania do Sszynku, 
aby pod jakimś pretękstem wszcząć | 


z nim awanturę. Zdaniem oskarżo- 
nego, właśnie Wielkoszewski i Sę- | 
dzioła użyci zostali jako narzędzie | 
intrygi. 

Sąd wydał wyrok, mocą którego | 
zabójca skazany został 
więzienia. 


na 4 lata! 


| 


wierności motywom oryginal- 
nieco w ięcej pomysłowości. 


Imponującym porywem jest zato od- 
tańczenie VI rapsodji Liszta. Niełada 
odwagi trzeba do tego i jeszcze więcej 
umiejętności. Wynik? Jak na miarę 
rewjową — najzupełniej dodatni. Oczy- 
wiście, gdyby rzecz potraktować po- 
ważnie, trzebaby stawiać temu zgoła 
inne wymagania, ale do tego nie było 


tu specjalnych pretensyj. Rzecz była 
podana bardzo przyzwoicie, pomysło- 
wo, nastrojowo » dostatecznie zgodnie z 


duchem i formą utworu. Duet Halama 
- Konarski był tu arcydoskonały. Prze 
NAY układ odłańczyli z taką gracją. 
temperamentem, a zarazem wysoce ar- 
tystycznym umiarem, że trudno im coś- 
kolwiek zarzucić i równie trudno zna- 
leżć wyrazy dla wypowiedzenia im peł- 
ni należnego uznania. Staranny byl 
również drugi duet Kleszczówna — Ko- 
ziarski, a i zespół czynił wszystko mo- 
żliwe, by sprostać niełatwemu zadaniu 
— z jak najlepszym skutkiem. Słowem 
i z tej ciężkiej próby baletmistrz For- 
tunato wyszedł naogół zwycięsko, a za 
wysokie ambicje i rzetelną pracę na 
leży mu z tego powodu wyrazić jak 
najgłębsze uznanie i wdzięczność. | 


„Nóżki, nóżki” — były właściwie tyl- | 
ko pokazem... nóżek, które były tak| 
ładne i zgrabne, że można ostatecznie | 
przejść do porządku dziennego nad 
tem, co tańczyły... 


|| 


Kostjumy tancerek pomysłu Geny Ga- 
lewskiej były tak barwne, malownicze 
i tak uzgodnione z charakterem i ro- 
dzajem tańców, że można je uznać za 
wzorowe, Tan. 


| madzenia, 


IS. 


I OGŁOSZENIE 
Zarząd Spółki Akcyjnej 


A „|„Siła i Światło” 


Losowanie 3b Prem. Poź. Inwestycyjnej Il em. 
z alm. 4 to. mM. 


r P . 

w Warszawie 
zawiadamia niniejszem Pp. Akcjonar- 
juszów, że w dniu 30 listopada 1838 r. 
o godzinie 11-ejj w domu własnym, 
przy ulicy Marszałkowskiej Nv. 4, 
odbędzie się Zwyczajne Walne Zgro- 
madzenie Akcjonarjuszów, z następu- g 
jącym porządkiem dziennym: 

1. Wybór przewodniczącego. 

2. Sprawozdanie Zarządu i Komisji 
Rewizyjnej. 

3. Zatwierdzenie biłansu i rachunku 
strat i zysków za rok operacyjny 
1937 — 38, podział zysków oraz udzie 
lenie absolutorjum władzom Spółki. 

4. Wybór członków Rady  Nadzor- 
czej i Komisji Rewizyjnej na miejsce 
ustępujących. 


Fe 


ków Rady Nadzorczej, delegatów Ra- 


misji Rewizyjnej. 


| Dziennik poranny. 


Eradj od 


ŚRODA, 9 listopada 
WARSZAWA J (Raszyn) 

6.30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze” 
6.35 Gimnastyka.” 6.50 Muzyka (płyty). 7.00 
7.15 Muzyka z płyt. 8.00 
Audycja dla szkół. 11.00 Audycja dla szkół. 
11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowa, 
12.03 Audycja południowa. 13.00 Przerwa. 
„Nasz koncert'* — audycja dla mło* 
v. 15.30 Muzyka obiadowa. 16.00 Dzien 
nik popołudniowy. 16.05 Wiadomości gospo 
darcze. 16.20 „„Dom i szkoła”: Czy dziecko 
powinno mieć własne pieniądze — poga- 
danka. 16.35 „„Sylwetki lutnistów staropol- 
skich'*. 17.00 Powrót J. Piłsndskiego z Ma- 
gdebarga — odczyt. 17.15 Minjatury kwar- 
tetowe. 17.40 Audycja w dniu Święta Stra- 
ży Granicznej. 18.00 Audycja dla wsi. 18.30 
„„Nasz język”. 18.40 „„Dyskutujmy”: „Je- 
dnostka czy zbiorowość?”. 19.00 Koncert 
rozrywkowy 20.35 Audycje informacyjne. 
21.00 „Opowieść o Chopinie”. 21.45 Poczją 


| wieku złotego. 22.00 Dyryguje Artur Tos- 


5. Ustalenie wynagrodzenia dla człon ` 


dy do Zarządu oraz dla członków Kori 


Stosownie do art. 399 Kodeksu Han- 


dlowego, właściciele akcyj imiennych ' 


mają prawo do uczestniczenia w Wal- 
[nem Zgromadzeniu, jeżeli są zapisani 
‘do księgi akcyjnej przynajmniej na 
tydzień przed odbyciem Walnego Zgro- 
Akcje na okaziciela dają 
prawo uczestnictwa 'w Walnem Zgro- 
madzeniu, jeżeli zostaną złożone w 
Spółce przynajmniej na tydzień przed 


terminem Zgromadzenia, t. j. najpóź- | 


PZ) 
po 


niej w dniu listopada 1938 r. w biu 
rze Spółki w Warszawie, przy ulicy 
Marszałkowskiej Nr. 94 i nie będą o- 
debrane przed ukończeniem tegoż Zero 
madzenia. Zamiast akcyj mogą być 
złożone zaświadczenia, wydane na do- 
wód złożenia akcyj u notarjusza lub 
w instytucjach kredytowych. 
Akcjonarjusze zagraniczni ara] 
składać zaświadczenia, wydane na do- 
wód złożenia akcyj w firmie „Trust 
Metallurgique Electrique, et Industriel 
A.“, Bruxelles, 168 rue Royale. Za- 
świadczenia winny zawierać oświadcze 


Walnego Zgromadzenia. 
12 statutu, Zgro- 


kończeniem 
Stosownie dò par. 


| madzenie powyższe będzie prawomoc- 


ne bez względu na iłość reprezentowa- 
nych na niem akcyj 1169 


Zanisuicje się ro LOPP 


om a na Am DMA A M M DOW 1% RMA 1. M IWANA IA 


Samobójstwo ucznia 


18-letni uczeń gimnazjum, 
dan Wahnke, zamieszkały na O- 
chocie, ul. Kopińska 35, popełnił sa 
mobójstwo wystarzałem z rewolwe 
ru w skroń. Przewieziony natych- 
miast do Szpitala Dz. Jezus, młody 
desperat zmarł. 
Przyczyną samobójstwa były nie- 
| dostateczne postępy w nauce. 
nauczyciela, lat 18, z ukoń- 


Córka czoną Szkołą Handlową o- 
raz kilkumiesięczną praktyką w urzę- 
dzie gminnym poszukuje posady. 
Łaskawe zgłoszenia prosi się kiero- 
wać pod S. 425, do „Kurjera Polskie- 
go“. 1119 


| 


| 


zbada © 
| 


eanini (płyty). 22.55 Przegląd prasy. 23.00 
dziennika wićczorne- 


23.05 Wiadomości z Polski. 


Ostatnie wiadomości 
go. 


ŚRODA, 5 listopada 


16.33 Sylwetki |lutnistów  staropol- 
skich. 

17.00 Powrót Jórefa Piłsudskiego z 
Magdeburga — dr. Lipiński. 


17.40 Audycja w dniu święta Stra- 
ży Granicznej. 

18.40 „Jednostka czy zbiorowość ?'— 
dyskusję zagają Marjan File i Je- 
rzy Michałowski. 

19.00 Koncert rozrywkowy. 

21.00 Opowieść o Chopinie: „Et 


iudy" 


WARSZAWA II (Moketów) 


14.00 Trio Polskiego Radja. 15.00 Rewja 
francuskich pieśniarzy kencert rozryw 
kowy (płyty). 16.00 Utwory Mieczysława 
Karłowicza i Ludomira Różyckiego. 16.40. 
Wiadomości sportowe. 16.45 Parę informa- 
cyj. 16.50 Kecik solistów. 17.10 Pozadanka 
aktualna. 17.20 Pogadanka społeczna. 17.25 
Życie kulturalne stolicy. 17.40 Miwzyka ta- 
neczna (płyty). 21.00 Muryka taneczna 4 


płyt. 22.00 Eksperymenialny Teatr Wyo- 
brażni. 22.30 Koncert popułarny (płyty). 
23.05 Wolfgang Amadeusz Mozart: (płyty). 


KR6TKOFALAWKI 
24.00 Zapowiedź stacji. 0.05 Ze śpiewnika 
St. Moniuszki i Wł. żeleńskiezo. 0.45 Dzien 
nik w jęz. polskim i angielskim. 0.55 Co 
słychać w sporcie polskimi? 1.00" Orkiestra. 
2.00 „Józef Pilsudski w Magdeburgu” 
pogadanka. 2.10 Gra zespół St. Rachonia, 


CZWARTEK, 146 listopada 
WARSZAWA I (Raszyn) 


6.320 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 
6.35 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (płyty). 7.00 
| Dziennik poranny. 7.15 Muzyka z płyt. 8.00 
aras dia szkół. 11.00 Audycje dla szkół. 
11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowa. 
= Audycja południowa. 13.00 Przerwż. 

„Pe 20 latach” — pogadanka dla 
młodzieży, 15.15 Muzyka obiadowa. 16.00. 
Dziennik południowy. 16.10. Wiadomości 
giełdowe. 16.15 „Stalowa Wola” — poga- 
danka. 16.35 „Piękna nasza Polska cal". 
17.35 „Mikrofony, na ulicach Warszawy 10 


listopada 1918 r.'. 18.05 ,„.Do pracy. 18.30 
„200 lat jotałacca polskiego”. 18.00 Przemó 
wienie P. Prexydenta E. P. 19.15 „„Szla- 
kiem Marszałka J. Piłuudskiego”. 20.00. 
Koncert muzyki polskiej. 20.40 Dziennik 
wieczorny. -21.00 ,„Pochodnie wieków”. 21.30 
Capstrryk. 22.30 „Spełnione rorectwa”'. 

22.50 „Ojeryrna'” — psalm. 23.00 Ostatnie 
wiadomości dziennika wieczornego. 23.05, 


Koncert propagandowy muzyki polskiej. 


CZWARTEK, 


16 listopada 

15.00 „Po 20 latach" pogadanka 
dla młodsieży. 

16.15 „Stalowa Wola' — pogadanka 
dla młodzieży licealnej. 

16.35 „Piękna nasza Polska cala" 


audycja zbiorowa. 
z Przemówienie P. Prerydenta 
Mościckiego. 


P. pref. Ign. 
„Szlakiem Marszałka Józefa 
Piłsudskiego” — suita. 
21.00 Pochodnie wieków: 
wschodzi". 
22.30 Spełnione proroctwa 
cja literacka. 
23.05 Koncert muzyki polskiej. 
ma M | UA A PA A 0 m | Mm 2 mm m > m R R 2 


WARSZAWA II (Mokotów) 
14.00 Kwintet salonowy. 15.00 Muzyka pol 


15.4 
„Polska 


audy- 


ska — koncert popularny (płyty). 16.00. 
Koncert solistów. 18.05 Audycje informa- 
cyjne. 23.00 Zespół Pawła Rynasa. 


KRÓTKOFALÓWKI 

24.00 Zapowiedź stacji. 0.05 Przemówienie 
P. Prezydenta R. P. 0.20 „Szlakiem Mar- 
szałka J, Piłsudskiego" suita muzycz* 
na. 0.55 Dziennik w języku polskim i an- 
glelskim. 1.05 „„Dwadzieścia lat temu'* 
pogadanka. 1.15 Piękna nasza Polska ca- 
ła — audycja muzyczna. 1.40 Co przyniosła 
poczta zza oceanu? 1.50 Capstrzyk woj- 
skowy. 


847 


„Polion przed sądem 


Sprawa skandalicznej 
„Poltouru* na 
pierwsi pisaliśmy swego czasu ob- 
szernie, znajdzie się dziś na forum 
sądowem. 


W Sądzie Grodzkim V Oddziału 


wycieczki , rze francuskiej niesłychany skandal; 
Riwierę, o której | wobec nieopłacenia hoteli i „ulotnie- 


nia się“ przewodnika, hotele zatrzy- 
mały uczestników wycieczki, jako 
„zakładników, nie dając im jedno- 


cześnie jeść. Bagaż został również 


rozpatrywana będzie pierwsza z se- | zatrzymany przez hotele, a autokar 


rji sprawa przeciwko „Poltourowi*, | 
wytoczona przez 


czek wycieczki p. Halinę Karwow. | 


ską. Występuje ona z powództwem | 
w wysokości 900 zł., doraagając się 
zwrotu wszystkich koszów wyciecź- 
ki, jako bezużytecznej. 

Jak wiadomo, osławiona wyciecz- 
ka „Poltouru* wywołała na Riwie- 


|opieczętowany przez 
jedną z uczestni- | Skandaliczną tę sytuację rozwiązała 
dopiero interwencja polskich władz 
konsularnych. 


komornika, 


Sprawa przeciwko  „Poltourowi*, 


na którą wezwano szereg świadków 
ujawni niewątpliwie kulisy działalno 
ści niektórych biur podróży 


Str 10 


Kand. Teol. Zygfryd pisarski. 


w dniu 11 listopada b.r. 
ja 20 lat od owej 
chwili gdy nękana długą 123 
letnią niewolą Polska powstała 
do nowego, samodzielnego ży 
cia, gdy naród 


mi 
rayosnej 


uciskany przez 
pułtora prewie wieku odzyskał 
wolność o którą przez lata nie 
woli walczył i za którą krew 

na polach bitew przełewał. 

I w dniu tak wielkiego świę- 
w dniu triunfu oręże pol- 
skiego i tego wielkiego ducha 
poświęcenia i miłości swei oj- 
czyzny — w dniu tej najwięk- 
szej rocznicy, myśli i uczucia 
wszystkich — którzy ukochali 
naszą ojczyznę i którzy dla Niej 
gotowi się do największych o- 
fiar — zwrócą śię ku tym któ: 
rzy tę wolność i samodzielność | 
wielkość i sławę nam wywal-| 
czyli. W dniu 11 listopada za 
biją gorącej serca milionów 
milionów naszych rodaków — 
w dniu 11 listopada z milionów | 
piersi popłynie potężny hymn 
miłości ojczyzny, a ku niebio 


ta, 


i 


som przed tron wszechmogącé- | 
go cichy szept modlitw dzięk- | 
czynnych za wypełnienie snów 
i marzeńztych którzy ze słowem | 
„POLSKA” ko 
pod gołym niebem polu 
chwały. 

Przed 
obrazy 


na ustach „ali | 


na 


| 


oczyma się| 


chwil 


przesuną 


< 


minionychj | 
myśl uleci w dniu tym do sło-| 
licy — gdzie 
opustoszałego dziś Belwederu 
aby tam z duchem komen- | 
danta święcić triunf Jego dzie. 
ła. Tam przedewszystkim 
stopniach Belwederu... u stóp 
srebrnej trumny Wodza Naro- 
du na Wawelu.. na cichym 
cmentarzu na Rossie — gdzie 
spoczywa serce którego treścią 
— Polska tam złożywszy 
hołd i zaczerpnąwszy nowej mo 
cy duha staniemy wszyscy go- 
godni przejęcia spuścizny du- 
chowej Komendanta przy boku 
Jego Ucznia Marszłka Śmigłe- 
go-Rydza i w tym wielkim dniu | 
11 listopada złożymy Mu w da- 
rze to co mamy najdroższego 
— nasze czyste, vorejące miło- 
ścią ojcyyzny, polskie serca. 
Tak — len dar uznamy za naj- 
właściwszy i najcennienjszy dla 
Tego — Który przejął testa- 
ment Marszałka J. Piłsudskiego | 
iw 


spocznie u stóp 


na 


czyn go wprowadza wio: 
dąc naród nasz po zwycięskiej | 
drodzc potęgi i chwały. 


A” tocznice 


|wierzchni na długości 7 i pół 


|wiatu Łęczyckiego i Tureckie- 


| tle 


Ten d.r serc naszych złoży- | 

w dniu 1i listopada Wo- 
dzowi naszemu, który i nam w 
20-to le ie niepodległości mo- 
nym „maszerować” przy- 
wrócił zi wy- 
| pełniając Swego Wiel 
[kiego Poprzednika — 
dzie czas, kiedy 
|mie upomnimy” 
Niechże więc 
|dzień listopadowy 
M RAR 
Polski 


imy 


mie zaolzańskie, 
słowa 
„Przyj 
się o te zie- 
ten radosny 
stanie się 
uczuć naszych dla 
i Jej Wodza, niechże w 
dniu tym zospolą się wszystkie 
serca — niechże płomień mi- 
jłości swej ojczyzny ogarnie ca- 
ły naród niechże wysiłki 
wszystkich obywateli zestrzelą 
[się w jedno ognisko — ognis 
|ko pracy—pracy usilnej, ofiar- | 
|nej, zgodnej, owocnej — pracy 


poleca bud 


|kowski dokonał lustracji po: 
wiatu Łęczyckiego i polecił wy- 
konanie budowy drogi gminnej 
Łęczyca—Parski o twardej na- 
kilometra w celu połączenia po- 
go w miejscowości Parski, do 
której od Rożniatowa (kopal- 
nia wapniaka) istniała droga 
bita na długości 15 klm. 

Ówczesny Przewodniczący 
Wydziału Starosta Powiatowy 
Dr. Z ygmunt Pajdak niezwło- 
cznie zarządził rozpoczęcie stu- 
diów i wykonanie projektu bu- 
dowy drogi Łęczyca — Parski 
i roboty ziemne zostały rozpo- 
częte w miesiącu lipcu na pod- 
stawie projektu zatwierdzone- 
go przez Urząd Wojewódzki 
w Łodzi. 


Pomimo okresu żniw i pory 


deszczowej, powyższa droga 
długości 7 i pół klm. została | 
ukończona sposobem gospo- 


darczym w 96 dni roboczych 

fj. w tempie amerykańskim. 
Jeśli przyjąć pod uwagę, że| 

w tak krótkim czasie zbudowa- 


no drogę z 9 przepustami be- | 


|lonowymi oraz mostem o świe- | mólin Z4 


nn, a 


Pan Premier 


W polowie miesiąca czerw- 
ca r.b. Pan Prezes Rady Mini- 
strów Generał Sławoj-Skład-| 


|zł za 1 klm. 


|drzewieniem drogi poza rowa- 


„DZIE NNIK 


dy wszyscy spełnimy obowią- | 
|zek, jaki ciąży na każdym z nas 


bo zrożUmiamY PX 


że ilska to 


4 
[i 


[wielka rzecz 


ować drogi: 


Duży wysiłek ziemi Łęczyckiej 


küb. robót ziemnych, 
około 180 tys. zł czyli 24 tys. 


Wspomniana droga została | 
zbudowana pod każdym wzęlę- 
dem wg. współczesnych wa- 
runków technicznych z zastost -| 


waniem dużej 


widzialności, ta- | 
godnych -krzywizn w planie i| 
profilu trasy, całkowitym, za- 
mi, oraz znaków drogowych 
według przepisów ostatniej kon- 
wencji międzynarodowe. 

Przez kościelną wieś Leźnica 
Mała została wykonana ulica 
miejska z krawężnikami beto- 
nowymi dla chodników. 

Należy tu zaznaczyć, 
dowana droga łączy miasta| 
Dąbie n/Nerem i Uniejów n/ War| 
tą w miejscowości Czepów i| 
stanowi trasę z Warszawy przez | 
Łęczycę do Turku i Kalisza| 
p:zəz Parski i Uniejów oraz | 


do Koła. 


że zbu- | 


Zuchwały napąd 


iOpryszków na rowe- 


rzystę 


w kierunku wsi Go 


Szosą 


iotrkowa wracali ro 


15 


EEU DLL CZAOOOOZOW RON 


metrów, chlubnie to 


jświadczy o stopniu organizac- | 


K t |li sopol drogowych przez Łe- | 
W i A y |czycki Zarząd Drogowy, któ-| 
rego Kierownikiem jest inż. 

SZtU czne Teodor Gałąska. 
| Do budowy drogi zostało | 
«JH ab |użyte 5400 ton kamienia bru- 


| kowego, 3000 ton kamieuia na ręką w twarz i zepchnął go 


wazonów : 


i delkoracyj, 


Duży wybór, 
Polna 5. 


Mareena URYWA | BÀ ŁĘ zyca 


Redaktor i Wydawca: 


RA rdowoa 
stał 
towaoy 


| odległości 20 - 


igea ład i 3200 ton kamienia 
abrow: “go, | 
600 ton komienis, który w 


krótkim czasie zo 


do miejsca budowy z 
- 30 klm. | 
Całkowiiy koszt budowy dro | 
- 


Parski łącznie z 


TOMASZ PLUTA, 


Znawcy i smakosze pija tylko piwa 


| dwóch 
|jeden 
zaś 


| pastników 


roweru, 
co razem wynosi|wraz z przymocowaną doń te- 
| czką, 
dwie 
zakupiony i przetranspor- |naniu kradzieży 


Wadi na rowery i odjecł 


|werami mieszkańcy tej wioski 
ielecki i Jan Michalski. 


znalezli 


Roman B 
Kiedy 
tem — 


się poza mias 


zostali zatrzymani przez 
osobników, z których 
prowadził rower, drugi 
szedł pieszo. Jeden 


uderzył Bie'e kiego | 


2 na- 


y 
% 4. 


po czym zabral! rower 


+ 


y się 


Po doko- 


w której 
pary 


znajdował 
obuwia, 
apastnicy 


jali 


n 


kierunku Bełchatowa. 


iw | IRE USZ LUFT 
Popierajcie P. €. K. |Piotrków, STORER kiego 1, telef. 14-95. 
Drukarnia e A VNETA Sienkiewicza 14, tel. 13-31. 
al 
z miejscow. browaru 
a t IG (U Ba pj 


|ze 
z przepustami, przy 25,000 mtr. |5kiego Radia, o przebiegu uro 


wyniósł | c3 


|nabożeństwo. 


iPożary w Piotrkowie 
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5 k s głości Polski obchodzona jest EE Ę >, CR, 
w myśl wskazań Wodza Nacii PNR tei P ze = 24 
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jaciół „nie zgineła ale stała |5 k AS SAG = 
[it e A w t z H rögramy í pro przemówien Bu 2 kad > 
|się jednym z'mocarstw Europy. 267 , 3 ; TPE 
| 26, s > t 5) o aA dosti Jmsów ranstwa i transmi- Tao i b g j» 
Jeśli w takim duchu święcić bę-| .. 744 I BI < 
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| AWAY: i . ~ flecia zawierają wiele audy yj a s Mi 
[czne — jeśli potrafimy w jed>| ZI - = 
[aae ae 1zi h l , | specjal opracowanych na Mi mo 
ności i zgodzie stanąć na apel zy ~ 
| £ $ ZE: $ Dzień 11 Listopada; 
|pracy dla państwa, jeśli potra- | Wre 
fimy w duchu zaufania i miło-j Przemówienie Pana Prezydenta | i 4 
ści dla Tych — Którzy na cze-| Rzeczypospolitej Polskiej p s. ie 
le państwa stoją podjąć trud | W wigilię Święta Niepodle- E zie owani 
20l- | TAP < 3 3 Misiek Kamital ey EN 
|walki o wielką i potężną Pol głości, dnia 10 listopada o go:| Miejski Komitet Funduszu 
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i $ . f j | r Nar wnt zaw 
szawie, przemówienie Baa Pre- | Obrony Narod. kwoty przez: 
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|zydenta R.P prof, Ignacego Mo-| 1) p. Dr. Arnolda Elzenber: 
ścickiego. ga zł 300; 
5 2) p. Dyr. Jana Prokowa 

Transmisje Uroczystości zł 250; 
| Dnia 11 listopada od godzi-| 3) Inż. Artura Rozena 
iny 6.45 do godziny 1500 roz-|zł 150. 
głośnie Polskiego Radia LrAN= | mean zasnac 
smitować będą defilady wojsk | 
z różnych miast Polski, Poza| 


i 
| 
tym nadane zostaną reportarze | 


wszystkich rozgłośni Pol-| 


Tra 


uroczyzte e 


„ystości 


H1 Listopada. 
sinisje te rozpocznie 
r 


- af. 
term A A PEN 


Ta pe e, 


I Dowiecie 
W zagrodzie Józefa Kardasa 
przy ul. Brzezińskiej 43 w Piot 
kowie 


A 


Plaga kradzieży 
w Piotrkowie i po- 
wiecie 


z nieustalonych 


dotąd | 
przyczyn wybuchł pożar, który 


strawił oborę i szopę. Również | 
z przyczyn nieustalonych wy- Nocy ostatniej na terenie 
buchł pożar w zabudowaniach |Piotrkowa i powiału nieustale- 


I. Izraelewicza w Tomawie pod |ni 
Piotrkowem, 


złodzieje dokonali licznych 
kradzieży w 14 wypadkach w su- 
około 2000 zł ? 


niszcząc doszczę- | 


tnie stodołę z {mie 


tegorocznymi łącznie. Zło- 
zbiorami, Łączne straty sięgają | dzieje nie przebierają i kradną 
2.000 zł. |golówkę, bieliznę, krowy it.p. 


FET AEDEP TZCYWYZ AUC ZK DRIT KUITAT. „RAT aa AE a TI u A E N e ara XUME 


odbiera z łatwością egzotyczne proo 
gramy zamorskich stacyj, odtwarza- 
jąc je czysto i wiernie. Dogodne raty, ' 
Demonstracja w ryc S | 


e 


